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lednuści ideologicznej 
t lei! a ści m̂ airóznej

dzisiejszy „Glos Ludu" przy- 
°si następujący, artykuł: 
^ tyk u t tow. Szwulbego pt. 

■•Odpowiedź na pytania" jaki 
P°3a\vil się vve wczorajszym „Ro 
■*taiku“ dotyka szeregu pro- 
■Binów, które powinny być po­

bawione jasno.

TAKIE POSTAWIENIE OPRA­
W Y BYŁCEY FAŁSfTW E. W y  
daje cię nar:, że PRZESŁANKI 
USTROJOWE I GOSPODARCZE 
>LA JEDNOŚCI ORGANICZ­

NEJ JLOLETARIATU POL­
SKIEGO ZOSTAŁY JUŻ OSIĄG 
NIĘTE. Rozbicie klasy robotni-

droblem pierwszy to pytanie czej wynikało bowiem z pośred 
**y jedność organiczna klasy niego lub bezpośredniego wpły- 
' ftjtriczej, czyli zjednoczenie1 vvu burżuazji, wpływu poglą- 

stronnictw robotniczych j  dów burżuazyjnych i elemen- 
kdną partię oznaczr wprowa- tśw burżuazyjnych na prole^riat 
®*enie systemu monopartyjnego, Przesłanką ustrojową Jedności 

łączności istnienia jednej *yl orga-Jozcej proletariatu polskie

O SCISŁĄ KONTROLĘ CEN
\ su ro w e  k a ry  d la  sp e k u la n tó w

ItO
itZi

partii politycznej w tolsce.
ecz jasna, że takie połączenie 

w rzeczywistości nie oznacza 
^Prowadzenia mononartyjności 

OolSud.
Nie oznacza, gdyż partia — 
przedsta wicijlstwo polityczne 

l^Osy. W  ustroju demokracji 
‘Udowej istnieją różne klasy. 
^ °g ą  więc i powinny istnieć 

'żne partie, reprezentujące in­
teresy poszczególnych klas. 
*«kt n nes w Polsce nie dąży 
do mona partii.

go Jest >iamanie w Polscu wFa- 
dzy polityczne) wielkiego kapi­
tało 1 obsznraiciwa, jest przeję­
cie tej władzy przez masy lu­
dowe, przez ich przedstawiciel­
stwo polityczne, Blok Stron­
nictw Demokratycznych. Prze­
słanką gospodarczą tej jedności 
jest złamanie potęgi gospodar­
czej, ekc .iimicznej wielkiego ka 
pitałn i obszarnictwa, osi jgk.ię- 
te przez nacjonalizację przemy­
słu I przez reformę rolną. NIE  
MA NATOMl \ST — PRZE­
SŁANEK MYŚLOWYCH TEJ 
JEDNOŚCI ®  ORGANICZNEJ,

Jedność organiczna klasy ro­
botniczej oznacza zjednoczenie 
dwóch stronnictw, .eprezenMą- NIB MA lBSZt"ZB DŁ* f IAJ 
* *  interesy jednej klasy, i -  TEDŃ°ŚC I IDEOLOGICZNE,1

■chwafct Komisji Centralnej Zw. Zaw.
P r e z y tta i K C Z7. na wczorajszym pasiecLs- 

nlu rozpatrywało zagonienia związane z  obecną 
sytaucją gospodarczą i położeniem materialnym 
świata trący. W wyrobu obrad przyjęta zastała 
irtętfcy innymi uchwa.a w spi awie walki z  d roży* 
zna. Uchwała brzmi jak następuje:

woisk ludowych
w Ckis&cl

Lc Jvn, 12. 5. PAP. Agencja 
Reutera donosi z Nankińu, że 
delegaci, przybyli na nadchodzą 
cą sesję Zgromadzenia Narodo­
wego stwierdzają, że w pobliżu 
Taiyuan w prowincji Shansi 
jest zgrupowana armia,, licząca 
260 tysięcy wojsk komunistycz­
nych. W  prowincji tej rząd 'po­
sada zaledwie 200 tysięcy wol­
ska bjcznie z milicją. Sytuacja 
zaopatrzenia wojsk Czamj-Kai- 
Szeka jest , katastrofalna. Do­
wódcy wojsk komunistycznych 
przygotowują ofensywę ja  sto­
licę prowincji Shans! — Taiy- 
-jh.il.

<le odrębne interesy klasowe 
lePr3zsEtuje PPS . w odróżnieniu 
doppR, a PPR  w odróżnieniu do 
f ‘ *S? Rzecz jasna, że żadnych.

co dzieli dzis oba stronnic­
z a ,  — ,o nie iutc.esy klasowe 

różnice poglądów, tradycji, 
Ujęcia — pochodzące r, przeszło­
ści 1 dsls, 'ri faktycznie przesia- 
l *ale. S* • -/.ak monopartyjno 

jest tu więc zupełnie nie nu 
Miejscu.

Problem drugi, to zagadnie 
Uie aktualności jedności organi­
cznej w chwili obecnej. PRL 
Uwnżała i uważE, lak samo 
jQw. Szwalbe, żs jedność orąa- 
Uiczna w chwili obecnej test je­
szcze nieaktualna.

Uważaliśmy i uważamy — 
i-ak samo jak tow. Szwalbe 
że jedność ta mu~i uyć wym­
yłem swobodne9 dyskusji, szcze 
e3o przekonania większości 

członków obu nLrtii, swobodne- 
0o przedyskutowania podstaw 
Itieologieznych obydwu ruąhć f.

Właśnie takie swobodne prze­
dyskutowanie podstaw ideologi­
cznych obn ruchów zapoczątko­
wał 1 do niego wezwał obie 
Partie tow. Wiesław w swym 
przemówieniu na akademii pier 
wszoma5oweJ w Warszawie.

Że w tej dyskusji trzeba bę­
dzie przezwyciężać szkodliwe i 
fałszywe tradycje obu stron — 
to jest niewątpliwe. Tow 
Szwalbe słusznie pisze o konie­

czności odrzucenia przez PPS 
»ogona“ sząjdemanizmu", jja - 
Uforowszczj jiny", „móraczew 
szczyzny" i w ogóle wszelkich 
Cecn antyre-.mluc-jnych. anty- 
Sncjakistyczrych, nrzeciy.sowiec- 
kich, 'y komunistyczny ck. i
Przbeiwjednolit-fron1 owych. Ta­
kże my. peperrwcy, w naszych 
Szeregach walczymy i walczyć 
kędziemy przeciwko wszelkl.- 
*ttn sekciarstwu, przeciwko 
Rszi’ kim takim pcylądom, 
koncepcjom i nastrojom, które 
Szkodi.^ jedności robotniczej i  n- 
latwiają robotę je] wrogom.

Niektóre jednak siormulowa- 
Qia tow. Szwalbego mużna ro­
zm ie ć  tak, jakoby tow. Szwai 
be uważał że jedność irgcniez- 
ha sjsf nieaktualna nie tylko

POLSKIEGO PROLETARIATU 
STWORZENIE TEJ JEDNO­

ŚCI IDEOLOGICZNEJ — TO 
ZADANIE O NIA  D2ISIKJSZS-
CO, zadanie, ao którego dzisiaj 
inożna i trzeba się za’ ić. N ie 
jedności „rganizacyjnej, organi­
czne j W sensie ścisłym lego sło­
wa.' Ta jedność organieżna bę 
dżie aktualna w przyszłości, 
wtedy kiedy zostanie osiągnięta 
!edność ideologiczna Nie po win 
niśmy dziś dyskutować —ani ne 
szczeblu niższym, ani na szcze- 
olu wyższym, ani na żadnym w 
ogóle szczeblu — sprawy połą 
czenia organizacyjnego PPS i 
PPR.

O tym dzisiaj nie ma i nie 
może być mowy. A trzeba mó­
wić nie tylko o codzisnnej pra­
cy obu partii, nie tylko o takich 
czy innych niedociągnięciach 
w  wykonaniu konkretnych po­
stanowień umowy jednolitofron 
fowej, nie tylko o zagadnieniach 
terenowych, ale także o ideolo 
gii, o zasadniczych poglądach 
obn partii T-rzeba mówić wła­
śnie o tym, co nas dzieli dzi­
siaj — jeszcze dzieli. I właśnie 
w rezultacie takiej swobodnej 
towarzyskiej, całkowicie równo­
rzędne9 z obu stron dyskusji 
można i trzeba stopniowo wy­
jaśniać istniejące różnice, 
zmniejszać je, odrzucać fałszy­
we poglądy, osiągnąć jedność 
ideologiczną — niezbędną prze­
słankę jedności organie*!.ei. Mo 
żna i trzeba to zrobić na obec: 
nym etapie historycznym.

Niechęć rozwijania dyskusji 
ideologicznej nie da się niczym 
usprawiedliwić. Ludzie w tere-. 
nie chcą bowiem dyskutować. 
chcą uzmysłowić • sobie sens' 
Drzeżywanegó przez nas okresu, 
wyjaśnić sobie vy dyskusji za­
sadnicze zagadnienia ideowe, 
staiące przed obu partiami.
Chcą właśnie dlatego, że dzisiaj 
odczuwają brak takiego jasne­
go sformułowania poglądów,
chcą vłaśnic dla,tego, że się ze 
sobą jeszcze we wszystkim nie 
.zgadzają Ze jeszcze sami stu­
kają ostatecznych, słusznych
Eormuł — na które przecież niist 
i  ńao nie ma monopolu, Dlatego 
jesteśn y przekonani, że iiieza-

OPUśęitA WARSZAWĘ
Warszawa W dniu 11 br.i. o go­

dzinie 11 rano opuściła Warszawę 
bohaterka walk o wolność luau 
hiszpańskiego Ptnores Ibatruri ia 
Pasionaria,

Stopniowa linwidacjć. pomcey 
UNRRA, ostra zima i powódź stwo­
rzyły, obok normalnych trudności 
odbudowy gosj. jdarf-zej, trudności 
dodatkowe,’ których przezwycięże­
nie V'. maga mobilizacji naszych re 
--.erw materialnych, finansowych i 
ludzkich oraz zachowania dyscypli 
ny społejznej. Realizacją planów 
gospodarczych era/; utrzymanie i 
podwyższenie poziomu życiowego 
mas pracujących zc?-żne jest od 
wspólnego wysiłku całego spolec-eć 
stwa.

Ostatnio obsei. rana podwy ż 
ka ueti wolnorynkowych w waran 
kaoh rosnącej produkcji przemy­
słowej i utrzymywanego la jed­
nym poziomif obiogu pieniężnego 
nie la się wytłumaczyć zwiękczo 
nym niedosytem towarów. Szcze­
gólnie jaskrawo uwydatnia się to 
na przykładzie spekulacji cukrom 
i zapałkami.
i;wyżka ceń wywołuje obniżenie' 

realnego poziomu płac pracowni 
czych gdy w tym sarnym czasie 
wzrastają dochudy spekulantów. 
Wobec trwającegc nieuzasadnione­
go guSoOdarCZO W/.rOStU Cpłi i wo­
bec wzmożonej spekulacji preduktt 
mi pierwszej potrzeby, wywołane; 
prze., pasorzytniezt i wrogie ma-

Masi węila wyfcq» mi
?l,:Z0DU]ĄCE kopulwie
w  m ies. kw letitlu  1947 r.

W wykonaniu planu wydobycia węgli w miesiącu kwiet­
niu 1947 r. zdobyły najlepiej pracujące kopalnie honorowe 
sztandary pracy. Są nimi:

W grupie I  - ■ kop. Ludwik”  Zabi,sk9ego Zjednnczenii P.W. 
fV grupie I I  — ko-p. „Rymer” Rybnickiego Zjedn. P. Vt,
W grupie f l ł  — kop. „Anna” Rybnickiego Zjedn. P. W.
W grupie FV — kop. „Mieozno” Dolnośląskiego Zjeńn. P. W

W wyścigu pracy kop-lnir. „A iwa”  i „Mie-zko”  utrzymu­
jąc się na przodujących stanowiskach-w miesiącu lutym, mar 
ci- i kwietniu br, zdobyły sztandary po raz trzeci zat-zymując 
je na -yłasnosć, Kopalnie: „Ludwik” i „Rymer” przodowały 
w miesiącach maren i kwietnie zdobywając sztandery po raz 
drugi, a z«.łogc tych kopalń zapewnia, że nie ustaną w pracy', 
aby zdobyć sztandary po raz trzeci w maju br.

FracowiJey kopalń „Anna” i „Mieszko”  otrzym-Mi premię 
nadzwyczajną w wysokości 40 r-roc. miesięcznych zarobków. 
Praco-wnicy kopalń- „Ludwik”  i „Rymer” otrzyma-U premię 
nad-iwyuzajną w  wysokości 20 proc., pónadtt zostały 
lione za oodniosienie wydajności w  miesiąci kwtetmn 
następujące k-nrlnie:

W grupie I — kop. „Bielszowic-e” , , Bytom” ,
W grupie I I  — kop. „Cn-jrzów”, „Kobren” .
W giupie I I I  -- kop. „Ignacy”, „Waleska” .
W ’ gnipie IV  — kop. „Grodziec” i „Bolesław Chrobry1

wyross- 
1947 r.

SytuacJa polityczne we Wfoszech

K/.y-n (PAP) 12. 5. Prasa poli- 
,vjiczna wszystkich odcieni notuje 
jakt zaostrzenia się sytuacji poli­
tycznej we Wioszech. Pozostaje 
to w  związku z trudną sytua'.'ą 
ekonomiczną i finansową' Wioch. 
Chrześcijańsko r deniO-kratyczL.y 
minister finansów Champill- n -e 
mógł rozwiązać szeregu istc -iych 
zagadnień finansowych Wioch,, 
które znajdują się dzisiaj na 
•kraju inflacji.: /

Premier de Gaspcr' w przemó­

wieniu wygłoszonym niedawno 
zaznaczył, że jego zdaniem, — 
dio rządu należy przyciągnąć le- 
menty prayyicowe. W Kołacr, po­
litycznych uważa się to za próbę 
podważenia zasady rządu '3-par- 
tyjnego, (chi-ześciji.ńscy dernokra- 
ci, socjaliści i komuniści). W kc 
lach Łocjalistycznych i Bomu n- 
stycznych ocenie -ńę zamiary de 
Gasperi, jako manewr, a r  o-za- 
jący do przesunięcia podstawy 
rządu włoskiego na prt-WO

V? obwili obecnej, lecz ia carym leżnie nd wszelkich takich czy 
obecnym etapie historyczny ui Innych ia rojów, dyskusje n? 
*  całym okresie panowania de- zasadnicze tematy Ideologiczne 
hiokricji ludowe) w Polsci pomiędzy czlonkami ^PR i PP.,
Czyli innymi słowy, że stanie będą się rozwijały, będą przyj-
®ię ona aktualna dcplero wtedy, mowały coraz szerszy zasięg, bę 
lefly przed Polską stanl"1 ’ za- dą doprow izaly de ccraz dalej

IjBduienie przejścia do socjaU- l^r,ęt"0  s- i^ple obn yartll.^ mmm m « ^  ‘ <hmm±

łZ IB ,  12.5. W Rzymie zaucńczyła s*e sesja Komitet, Cen­
tralnego Włoskiej Partii Socjalistycznej, Sekretarz partii Cslio 
Basso oświacczyi w su-yn. „ jrawozdaniu organizacyćiiym, że 
ieryzys ivywołany w  partii przei wystąpienie Saragi,ła zesta 
calkow .it n-zezwyeiężony. liożlamowcy, ze którvmi poszło 
zaledwie 10 yroc. ogólnej liczby członków partii, ponieśli poli­
tyczną klęskę. ,

Omawiając stosunek do Partti Komunistycznej. Basso wy 
raził życzenie wzmocnienia wspólnej polityki i u.-pólpcacy s 
Partią Komunistyczną zgodnie z porozumieniem w sprawie jed 
ności działania, szczególnie na niższym szczeblu organiizacyj 
nym. Sprawozdanie oolityczn'. wygłosił pietra Nemu, Którj 
oświadczył, że rozdam, jaki miał miejsce w łonie Partii So- 
cjaliciycznei był maiyn epizo den. w  historii burżuazyjnego re- 

ii wypaidek tga można uważać zg akońcapny, -

som pracującym elemeity, wykorzy 
stującc trudności odbudowy go­
spodarczej,

PRRZSLłUM 1. C. Z. Ł. WZYWA 
RZĄD DO jPO JJĘCIA ENERGICZ 
NYCU KROifCW W CELU ZA­
PEWNIENIA APROWIZACJI SZE­
ROKIM RZESZOM PRACOWNI­
CZYM I  W CELU PRZEE "iMAN.A 
WROGIEJ DZIAŁALNOŚCI SFE- 
KULANT 'W  I LICHWIARZY.

Prezydium KCZZ uważa za ko­
nieczne natychmiastowe uchwale 
nie i wprowadzenie w życie usta­
wy o kjiiiiśjach cennikowych z 
szerokimi kompetencjami i uprav 
nieniam! w dzieazinie cen. Pre- 
z?/dium KCZZ domaga się od Rzą 
du zagłosowani, za działalność. 
spekui:---yjną wysjkich kar pie­
niężnych, obozu pracy, konfjskaiy 
majątku, a w wypadku gd -̂by te 
śiodk: okazały się niedost" leczi?i 
zastusu-wania kary śmięrci.
Należy zapewnić w komisjach 

cennikowych udział przedstawicie­
li związków zawodowych. Dk. zła­
mania psychozy p o d w y ż k o w e j nod 
syc&nej -przez podr.iernic gospi.-oar- 
uze. konieczne jest wprowadzenie 
netychmiastowegi zakazu podwyż­
szania cen' w pi-zedsiębiórsiwUch 
państwowych i samorządowych.

Prezydiuir KCZZ Doieca zarzą­
dem główńyir związków zawodo- 
■\ry -:h i OKZZ zorganizować maso­
wą kontrolę oen w ścistym wapół- 
działaniu - Komisją Specjalną do 
Walki 7. Nadużyciami. Do pracy tej 
winny być wciągnięte również Jze- 
rokde masy kobiet pracujących i go 
spodyń domowych 

Dla koordynowania tej akcji’ na­
leży powołać komitety do walki z 
drożyzną, w oparciu o szeroki ak­
tyw społeczny.

Prezydium .KCZZ poleca sekreta 
rictow? KCZZ szczegółowa rozpracc, 
wunie form organizacyjnych i me­
tod walki drożyzną oraz postawie 
nie tych spraw na porządek izden- 
n najbliższego plenarnego posie­
dzenia K. C. Z. Z.

SUKCESY 
canyzantcw 

w Grecji
Moskwą. Agencja TASS 

donosi z Aten, żę w różnych 
okolicach Grecji trwają za- 
ćięie walki pomiędzy pow^ 
stancami a wojskami rządo­
wymi. Powstańcy zdobyli 
miasto Wcria po pokonaniu 
oporu silnego mie jscowego 
garnizonu. Na wyspie Krecie 
powstańcy zdobyli niasto 
Ejrapetra, gdzie /najuowały 
się składy broni i żywności 
woisk. rządowych. Powstań­
cy zajęli również miejsco­
wość Sofades.

Na Peloponezie powstańcy 
zatrzymali pociąg wojskowy i 
zwolnili 28 więźniów politycz­
nych, którym grazila kara 
śmierci. Podczas walk w okręgu 
Nikrolimma powstańcy odnieśli 
poważne sukcęsy. W  Tracji 
powstańcy odbili kilka maso­
wych kontrataków woisk rzą­
dowych, Prasa prawicowa, pra­
gnąc odwrócić uwagę greckiej 
opinii publicznej od fiaska Wio­
sennej ofensywy rządu greckie­
go przeciwko powstańcom, zapo 
wiada w ciągu paru najbliż­
szy cli dni nówą „hiyskaw.czną 
ofensywę”. . .

HUTA „SZCZECIN 
w StołczyrAe

'hiwl rcz-gcCTemm rękępajję hacdi.
D e legac ja  iu g o s t e w n ń s k a

‘.V czoiai ] >rzybvła do War­
szawy jugosłowiański delegacja 
ekónoir iezna w składzie nastę­
pującym: min. Hebrang — prze- 
iiTodniczący Centralnej Ko^misj: 
Planowania, min. kopalń Andre 
jew, inż. Jakovlewic — wioepre-

rjiticrńwcSw
Przewodniczący unii chrze­

ścijańskiej w Bawarii, dr. 
Joet Mueller oświadczył, że 
pertia jego wypowiada. się 
przeciwno wszelkim usłą.woar. 
denazifikacyjnym. Mueliar 
twierdzi, że przestępców na­
leży posmiwić przed zwykłe 
sądy natomiast nie wolno 
dzielić społeczeństwa niemfec 
ktego n.a obywateli pierwszej 
i drugiej klasy. Mueller uwa­
ża że wystarczającym wymia 
rem kary dla b.1 hitlerowców 
z wyjątkiem zbrodniarzy wo­
jennych będzie obciążenie ich 
wysokimi podatkami.

zes Kon.isji Planowania, Liż. S «d  
min — naczelnik r>f>tpprtamertu 
Przemysłowego Centr. Kom. 
Planowania, dr Prikli. — iiacaei- 
.nili Depa-tamentu Planowania, 
Stamatowic — naczelnik Depar­
tamentu Komunikacji, Pilic — 
sekretarz generalny Komisji Pla- 
i owania, Isok — seJcreran. gene­
ralny Ministerstwa Kopalń, inż. 
Paranrsi — dyrektro,’ Departa­
mentu w Ministerstwie Przemy­
słu, inż Dizdar — dyr. Zjedno- 
■ rżenia Pr.emysłu Chemicznego w  
Serbii, Golorusic — naczelnik wy 
działu w MSZ i Bursak — sekre 
tarz osobisty ministra Hebla,.gt- 

Delegacja jugosłowiańska ma 
nc celu przeprowadzenie: r< izmów 
gospodarczych z przedstawi ciela- 
mj Rządu: Potskięgo, ni temat 
rozszerzenia ; zacieśnienia stosun 
k o w . ekonomicznych pomiędzy 
obu zaprzyjaźnionymi krajami. 
Przyjazd ten łączy się z odbywa- 
jącym się obeccio w Wairszaivie 
rokowaniami Lanulowy mi polsko- 
jugosłowiańskimi o zt warcie 
nowego 5-letniego układu handlo 
wego. Rokowania te, prowadzone 
w przyjaznej atmosferze oełi.fcj 
wzajemnego zrozumienia, będs 
zakończone w ciągu najbliższych 
dni

liw.err.t' CIs> o sylnatji
¥ Illiensi zedl

sa kra«e w których jest gorzej
BERLIN. 12,5. — 

Głó, '^„dowodzący
wojsk amerykańskich 
genera* Clay omawiał 
na konterPicji praso­
wej sytuację żywno- 
śc!oivą Niemiec i wy- 
rsził pogląd, że istnie­
ją możliwość sp.a- 
.wadzenia dla Niemiec 
tłuszczu i  Japonii. 
General Clay dodał 
jednak, że w Indiach 
Chinach i we Wło­
szech, panuje je°zczt

większa nędza, niż 
wśród Niemców. Mó­
wiąc o zjednoczeniu 
s*ref zachodnich, ge­
nerał Clay oświadczył 
że ze strony Francu- 
=5w nic zostały jesz­
cze uczynione żadne 
kroki w  tym kierunku 
, Mówiąc o politycz­

nym zjednoczeniu 
strefy brytyjskiej i 
amerykańskiej gene­
rał Clay oświadczył, 
że zjednoczenie takie

nie jest planowań 
przez najbliższą kon 
ferercję minisjrfti 
spraw zagranicznie! 
G„-nprał Clay dodi 
jednak, że nolityczn 
zjednoczenie obu ety. 
żlą rany en obecni 
tylko gospoacrwi: - 
uważane jesi już o 
dawna jako nietK 
pieczeństYT. zagrażt 
iące zjednoczeniu ca 
lości rtijmiec.

*?■
Lf

I I ^ u s t r i f t k S e g o
Rź.ąd austriacki, wystosował do- 

Sojussmiczej Re dy Kontroild pro­
śbę o natychmiastowe przesłanie, 
wjojsk do Wiednia egiem wzrą-of.

nier. 'a sił policyjnych 
Rcąd austriacki nie «-.uje się W 

nocy oi1 anowania sytuacji, która 
Rowstąła yv

stracjam, głodowymi 1 ze sjra.- 
kiem okupacyjnym, jaki proklą*
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MARSZ 
WYDARZEŃ
W ostatnim tygoUulu -wa 'ru 

Sty dostały sie w jarjące śvua' 
tlo reflektorów prasy świato­
wej. /

Pierwszy trust to „Interessęu 
Insc- i der F rbenlr- 

dustrie” jeden z najpotężnlej- 
ssych trustów święta, itónęo 
kierowi-lo.* analeili się na ła­
wie oskarżonych w Norymber­
dze,

I.G. Farben, zaiosone w roku 
1925 w okresie "ojny składało 
się z 4 syndykatów, 78 spółek 
chemicznych, zatrudniali 170.00C 
robotników pracującym w prze 
salo \U0 '..zedt ioiJtw 

„Bez pomeey I.G, farben — 
prw.edział hitli 'owi k’ alnirter 
Tospodarki Fui._ — Niemcy nie 
mogłyby rozpora 36 wojny” Bez 
Hitlera i hitleryzmu, bez pomo­
cy niemieekloh woMk. bez wy- 
-yskiwania alew. lnl o J pr*ej 
więźniów w obozach 'loncen- 
traoy.*-iyoli I.G Farben nie by- 
oby w mrtności wpłaca 5 tak gi 
gantycznych dywi lend Jak to 
czyniły podczas wojny.

Wielki obóz koncenti.-cyjny 
w Oświęcimiu powstał w blu- 

h planowania dyrektorów I. 
Gl Farben. Współodpowiedzial­
nymi są nie zasiadający na Ja­
wie osfcarionych del. i 
amerykańscy udzi tych
trustów, właścloiele angielskie­
go I -ncernu Ii, .perlu. Chemical 

.irles 1 - jerykańskiego
Du Pont de Nemour, którym 
w cza. le wojny ŁG Farbei wy 
piat Ig re, ilamie, 1 skwapli­
wie ?rzyjmo\.û -, dywidendy.

ii. O. Farben air podlega Usta 
wie o deLrteliu- cjl . ilen^ec- 
kich .irzioiięblorstw .- rudnia- 
jącyoh ponad 10.00 J robotni­
ków. Na te 1eeys.V snglo-ame- 
rykL~skich władz jkupacyjn/c’ 

płynęli amery 'ińaoy i  angiel­
scy posiadacze 
rym woziłoby

Ziem Odzyskanych
weriwkiam trwałego pokoju w Europie

Prcent^wMsipye w tep m ^ ie ra  tow . Crom uft1' - W ie s ła w a
na ntwarciu wystawy „Przemyśl: na Ziemiach Odzyskanych" w Warszawie

u

W ^ S Z A W A . “ i dniu 11 bm. w imnchu Pińtfw uw jgo Instytutu Geolu- 
glcznegow Warszawie odbyła się uroczystość otwarcia wystawy „Przemysł 
-iełn U zyskan yc h", tła uroczystość przybyli: marszrłek Sejmu Kowalski, wtoe- 

m^rsiniek rżwalbe wicepremier Gomułka, wicepremier Krrzycki, ministrowie: 
Minc, Modzelewski, Putek, Pode ^ o r n y , U z y ^ w s k i, Kabatrwski o ra zU c z t * czton 
knwie•korpusu (łyplomatycznugii z^mbafeaorcm ZSRR LebiedieWjBm i ambasado­
rem Czechostowacji, H e lre tM  i  również członkowie delegacji juttosiowiań- 
skiej, prowadzącej obecnie w ^Tarsznie rokcwania han(Knv;e.

Punktualnie ? gedz. 11-e j uroczystość zagaił w Mejmukomitetu orga- 
iitzacyjnegc — wiceminister przemysłu i haaulu E . 3 zy r. Po wtejatilu hymnii 
narodowego, głos zabrał wicepremier i min. Ziem Odzyskanym, tow. Gomułka.
Wystawa Przemysłu Ziem OJ- 

zy-aJ-anych, którą w  drugą roczni 
cę kapitulacji Niemiec hitlerow­
skich -twieran.r d'isiaj w  stolit„r 
juiszeeio Państwa, ilustruję iam 
dorobek, jaki cdągnęliśmy w jej 
dziedzinie w  okresie minioneBO 
dwuiecL.

W trudnych i dężł icn warun­
kach r^wstaw-d ten doi-obek, 
świiiicŁ ,v.y o postępach w  odbu­
dowie 1 zagosnodar vaniu Ziem 
Odzyskanych, Pierwszym i ja jw a 
ż-lejszym elementem odbudowy 
jest człowiek, jest praca ludzbca. 
W mom&uCie, kiedy przujruowaliś 
my be ziemie, stanowiły one ua- 

udziałów, któ- | wpół bezludną pusty ię, silnie 
wywłaszczenie. I  zniszczor-. i  zJewastowsią przez

A  kierownicy I.G. Farben zasia g działania wojenne. Nie było na 
dający na łrnde . m lyĉ  3 jednego prawie żvcłs ?ospc

n,le % £?**** ' ;° « e 3 "T fcgo  1 żadnej administracji.Bbkoju. Ufni są w poparcie an- g * J ' 
■[lo-ameryŁ fiskiej finansjęi#- g To» 00 11 druje nam domejsza 

Si tylko wśród nich moi. 3 Wystaw i, jest dorobkiem polskie 
zi lei 5 Aeri g0 (do ezatA są- i  80 robotnika, polskiego inżyniera

| i  technika, polskiego majstra i poiJusznlka w.swojej antydemokra §
tycznej k u«, eie.

Dragi trust o którym nagie 
ało ślij głośno to „Soelete Ano 

nymc H  Aoiers Keunis dc Bur 
bach, -  ■ Etap — Budi .ta tgeh w 
popularnym skrócie RBEI.

ABBED został ■ ..żony w ro 
ku 1928 przez producentów Jtf 
li śiukseriburgu. Beigh, Franojl I 
Niemiec. Głównym jeg« euem 
było opanowanie eoro^ejskiego 
rynku stalowego '.la przeszko­
dzenia w przejęci go rzez 
.moiykadski nrzemyii talów,. 
W m ile Wujny ABBED praco 
wal intensywnie na rceez po­
trzeb niemieckiej „.zemysła 
wojenn Obecnie z finanso­
wą pomocą bankowej firmy 
Sehroe lor w Londynie A :licy 
PiiejijU Więk <  oześó udziałów 
w ABBED I starają s/ę z o r ­
ganizować go na wzór przedwo 
jennogo enropeji łegj kartelu 
stalowego, aby ten sposób 
^umknąć rynen iroof ki 
tr. b wpł “ mi ekonomiczny- 
L>i USA.

Oezywi.ŁiL, śe wywołuje to 
ostry pneei zc strony ame- 
. „ i  ',A k1 . i  magnatów talo­
wych i Jak ioniosł „New York 
Times" w  korespondencji z Luk 
.nbutfft — udzielnego księ- 
st.n ABBED’u a 'zybj t ‘ im 

:ur'_ Witalistów mery ,a- 
sklch zdecydowana zmu»ó 
ABBED do "'spółpracy bo go 
złamaó. 'e, :cze jedna oznaka 
jak w  mfbrę odbudowy gospo- 
*• ki nrzemyjlowej w Europie 
zachouniej narastają sprzeczno- 
śd  między ngielskimi 1 amrry 
kaó«kimi k< j^-.Jzt*™ I l w tej 
osęśoi świi. a.

ANDRZEJ Bl.ONOWS»I
sssnMMHmmmNNmmummMiHiiiiiiiiiiiiiiiii

1  skiego pracownika umysłowego. 
9 Ich p^cą ofiarną podnieslonb .:o- 

sttjły z  ruin zakłady ar -emysłowe,

które wysłały na Wystawą w o je  
eksponaty

Nio ~iożna nie podkreślić, że do 
robek, ilustrowany na Wystawie, 
osiągnięty został w  ok»eslt trud- 
nych materialnie warunków pra­
cy oraz w  okresie, gdy na świeede 
działało i działa jeszcze, dzisiaj 
nie mało sił, wrogich Police i po­
kojowemu rozwojowi str-sunków 
w  Europie. Siły te us^owały sya- 
raliżować wolę narodu polskiego 
do odbudowy i zagospodarowania 
Ziem Odzyskanych, chciały zabić 
w  nas chęć 1 zapał do pracy na 
tych ziemiach przez ustfawicTną 
kampanię, wymierzony w nasze 
granica nac Odrą, Nysą i  Bałty­
kiem

Naród polski zdał egzam. i w  
nowej sytuacji historyczna}, w ja 
kiej się znalazł w  rezu^aci woj­
ny 1 rozwoju stosunków społecz­
nych.

Wjkjza? bh, ze jiesit nie tylko 
zdolnym „"ganizatarem nie astę 
pującyn. Innym -ar.dom że u- 
mie pracować wytrwałe i ot* ar 
nie, lecz n *... Jeż dowiódł, Ae po-

GENERAŁOWIE NIEMIECCY 
PRZED SADEM

Norymberga, 12. 5. Prokurator 
USA, gen, Taylor, wręczył Trybu 
rałoui NoryiĄleukiemu do spraw 
przestępstw wojonnych sojusz^! ■ 
i«iy akt osi! ’ BżenIa prz- iciwko 12 

generałom niemieckim, oskarżo­
nym o zamordowanie setek tysię­
cy osób cywilnych w 3rec1i, Jn- 
gcslaw*} i  Albanii.

Wśród oskiużoiu.ycc są: b. mar­
szałek Wilhelm List, b. marszałek 
Maksymilian ron Weidhs, b. gen. 
Lottar "Jendulic, b. gen. Franz 
Boehme, b. gen. Wilhelm Speidel. 
Wśród wielu dokumentów znaj­
duje ę ,ozkaz, wydany przez

Departament Stanu USA 
z c r z e c z a .,

LONDYN, 12. B, (obsł. w*.) 
Amerykańska Depa^ tameu Sta. 
nu zaprzeczył, jakoby Ameryka 
podejmowała próby wpłynięcia 
na czynniki greckie celem turze 
czywistnienia peiwnych Łmia_, w 
'ządzie greckim

von Weicibsa, w którym doiuage 
Się on egzekuc,1 lOP Serbów ty- 
tułcan represji za Śmierć 1 Żołnie­
rza niemieckiego.

mocne nea wy. Nie 
on młotr i kiełni pod 
pewnych kół międzynarodowej

reakcji, występującej 
obecnej granicy polsko-niemiec­
kiej, lew  z  wieK«ym jtozc/e sa­
mozaparciem y_. Bował r.ad za­
gospodarowaniem 5iem Odzyska­
nych. Tc praca, w  w j mocniej ce­
mentuje ziL-mie m d Odrą i Nysą 
z całym organizmem nas^egu Pań 
stiwa. I  właśnie jeden z odcinków 
tej pracy ilustruje dzL*Bjsza Wy 
stawa.

Jesteśmy krajem najbardziej 
_ni&uczonyn, _rz « wojnę. K reu­
jemy w  war-inkaich trudniejszych 
niż wiele innych narodów. Porn o 
UNIUtA, jaką otrzymaliśmy, jest', 
tak w  p-op^roj. do nuuorań wo­
jennych r~°zegu kraju, jak i w

przeliczeniu na giowv ludności, 
wiolokrotni'. mnie ■ .. od pomocy, 

otrzymały inne kraje, np. 
** Joj I mimo to osiąi .ęliśm' 
pjv hu  rezultaty nos prucy.

PRACUJEMY I NADAL PRA­
COWAĆ BĘDZIEMY NAD OD­
BUDOWĄ KFAJU 1 ZAGOSPO 
DAROWANIEM ZIEM ODZY­
SKANYCH Z ZAPAŁEM I  PO- 
SWIĘCENUsM, GDYZ WIEMY, 
ZE W  TEN SPOS0B BUDUJE­
MY SIŁĘ I ĘETAIECZENSjuWO 
POLSKI BUDUJEMY TRWa ŁY
p o t Oi  w  e u r o p ie  e n a
SW1ECIB OTWIERAMY POLS­
CE I NARODOWI JASNĄ PER- 
P£XTYWĘ LEPSz^J PRZY­
SZŁOŚCI.

Wicepremier Gomułka ogła­
sza Wystawę za otwartą. Rozle­
gają aię 'iźwieki , ,Rp*y“. 
oficjalna zakończona.

N i e p o d l e g ł o ś ć
p r z e d m i o t e m

NOWY JORK. Nu sobotnim 
posied-eniu Generalnego Zgru- 
nr-dzenia ONZ omawiano w d  tf.- 
W f ,  ciągu sprawy ustalenia 
kompetencji komisji ł—.awc® J 
dla Pale. cyny.

Delegat radzit^ki Grcjjyko po-

yierąj swe popraw, d. by 
komisja ópraóowals pwpe- oje 
w p natycdiiniasto^egó
■ldzie^ma Palestynie niepodleg­
łości. Pop.«v^ «  tej pn.uctw ja­
wił się “elega,' Sl adw Zjedno­
czę ych.

W  Czech osfowaci i
PIEM1EB GOrrWLf.0

przemawia
P L A G Ą  li. 5. Premier —ą-iu 

czed.osłowaickiwgo Gottwald, w 
prze* .0 włeniu z ©k azjl pierwszej 
roczn icy w e c h o t i^ w a c k o  -  ju g b -  

ełowiańskleac traktatu przyjaźni 
zwróci uwagę na doriioale zna­
czenia tej umoi-ry, fctóią czecho- 
slow~cjs podobnie Jak z Polską,

W.Brglania budicie 1-ssy okręt 
poruszany energią atomonją

LONDYN, 12. 3. Admiralicja 
brytyjską opraoowu- a projekt bu­
dowy okrętu wojennego, poru- 
.sanego za pouiiocą eneegii ato­

mowe*. Projektowany Jtatek bę­
dzie miał pnzede wszstkim tę 
przewagę, nad dotychczasowymi 
okrętami, że będzie mógł dłuższy 
jzas "rzebywać ' na norzu, bez 
póbieraria .apasu paliwa.

Opracowywane jest również 
sł jzegółowe uzbrojenie nirrętu, 
który będzie zaopatrzony w  dzia­
ła wysyłające pociski, kierowane 
falami ^diowymi, co spowoduje 
zasadnic~e zmiany morskiej tak­
tyki wojennej. W sprawię--siły o- 
bronnej statków, admiralicja bry 
tyjsika opiera się na obserwacjach

poczynionych podczas doświad­
czeń na Bikimi.

]>la jareahzowanta budowy tego 
statku. p*iaezmo~_iha jest w roku 
pieżącym suma powyżej 6 milio­
nów funtów szterlingów.

zawarła w  celu nbaznioczjuiu 
■tlę przed możliwością ponownej 
agresji niemieckiej. V. nejoilż- 
ozym cze-Jie *— oówltdcr.rł yte. 
micr Gottwald — CŁechoslow ao ' . 
zamierza zawrzeć soju^ z Bułga­
rię, aby w ten sposób jeszcze bar 
‘“tej utrwalić jedność narodów 
słowiańskich, która jest n&jltp- 
ozą gwa: < q]a ich bezpieczeń­
stwa. (w)

Pakt francuska -  
C łód .usm w aęki

PĄRYŻ, 12. 5. Rzecziik francu­
skiego Ministerstwa Spraw Zagra 
niemych podał do wiadomoir że 
wkrótce roz^łcznę sie rokowania 
(rancusko-czeskie w sprawie pa­
ktu, UoKowania toczyć się będą w 
Paryżu i w Kadzę,

Pt tanu o Mm
Berlin, 11. 5. Na masowej de­

monstracji protestacyjnej, zorga 
aizowanoj przez robotników Ha­
noweru ,v piątek, wysunięte zo. 
stały żąd-nia wprowadzenia ka­

ry śmierd na handlarzy czarnego 
rynku oraz kary pozbawienia m 
jądra dla właścicieli ziemskich, 
którzy Jle ■Yib-rccają . ;-znaczo- 
nych kontyngentów.

Pokojowa wajka Jugosławsi
Żaden kraj, ojróca Polski, nie 

startował do now. go iwcia w tak 
ciężkitSi warunkach jak Jugosła­
wia.

W Jrzedwojennej Jugosławii 
rolnictwo było zacofane,jego struk 
tura była prawie feudalna. Prze­
mysł był b, słabo rozwinięty. Ca­
ły szereg gałęzi w ogóle nie ist­
niał: (tal. np. ekskportowano
miedz, aby następnie sprowadzać 
wyrot 7 ńedziane). — Przedsię­
biorstwa, które funkojoncwały, 
były w  ręktcb kapitał”, zagrani- 
cenego. Zanieauane były nawe‘  
złoża ..lineralre w  kraju. Kultura 
lALna nie j. zedst&wiała się le- 
Piej.

Podczao okupacj opór zoroj- 
ny ludu jugosłowiańskiego przy­
brał potężne ozmiary. Walczyła 
masa narodr.. Partyzaijjtka stała 
»*e jrmią regularną. Jugosłowia- 
nie dobrze znali ucisk obcaj i ro­
dzimej tyranii: dość mieli obyuwu

tfojn :-nlPWizyła nie tylko zna] 
ctujący ssę w sćan 5 tarodi' owym 
przemysł. Pola upraiwne zamieni 
ła nę ugory; 1tnie krlejcwe uszko

zortate-J ie ^.-^strzern

10723 km., mosty zourzoue w  %> 
60.proc. kopalń w stanie nie do 
■żytku Oto podarunki okupanta.

Demoferaeja jugosłowidńuLa o- 
siągnęła chlubne wyniki. Przepro 
wadzono tpuństwowienie przemy 
siu w  9? proc., bopsiń — 70 proc 
handlu y  8C proc., państwo wzię­
to pod swój zarząd przedsię- 
oiorstwa zagraniczne (28 proc. 

oatości potencjału]. Przeprowa­
dzono- , eformę rolną. Zycir gos­
poda rcze ki.'aju oparto na v ■'spół- 
isnieniu trzech sel jorów: pań- 
FŁy.owego, spółdziolczego i pry- 
■waitnfc0a.. — Nowy ustrój w y k u ­
waj się w  ogniu eksperymentów 
Poświadczę -ie wykapało spraw­
ność działania przedsiębiorstw 
upaństwowionych; — vięc w 
grudniu 194C r. upaństwowiono 
cały prŁiSmysł. Vii rękach prvwat 
nych pozost-ly gospodarstwa rol­
ne i waioztaty rzemieślnlczŁ. — 
Jak zdała’  eg^r-dn umiejętność 
organie.. Wania jugcAmsiańskiet 
demokracji, świadczy fakt, że 
budżet państwowy oparty zos+a. 
w  60 proc. na upaćs+y awionych 
Ćrzedsiebiołstawach, • '%j|B

Skupsztyna ludowa powołała 
życia komisję pLancwania, 

kiera opracowała centralny dłu­
gofalowy plan gospodarczy. I/o- 
t^d przemysł jr’ go=łowiar pra 
oował. wg. krótkofał. planów re­
gionalnych. Uzyskano następują­
ce wyniki: sieć kolejową odbudo 
w w  9? proc., tabor — w 6fi 
proc., Koszta produkcji .bniżonń 
o. 30 proc. Przemysł włólrienmczy 
osiągnął 30 proc. " i  zedwc ‘ ennego 
periomu, produkcja kopalń — 
również 20 proc przemysł skórza 
ny — Ł)C proc.; elektryczny T00 
proc.

Bii »zp jczynając on niczego, 
trzeba było h aportować. Opi^cić 
import mógł zniszczony, rolniczy, 
kraj ■ jedyni,, własny m eksportera 
— Gdyby alianci spełnili swoje 
przyrzeczenia, c dfradowano 
JigosMwię bez wielkich ofiar, 
ale obietnice dawane były z my­
ślą o Jugosławii Michaiłowicza. 
a .lie Jugosławii Tito. — Mając 
do wybór:!: budować za cenę
wyrzeczeń, albo stać się anuw 
kolonią obcego kapitału boh. tt-’ - 
iki naród nie dał się ugiąć Jug" 
.iłtnwiś głcdnwała, iii budowała.

Podo-as inspekcji w  Jugosław i 
ś..'i Guardi, stwierdź'* korneor- 
iwść dośter.^ionia jej ziarna. Alu

dyplomacja ameryk. wysnuła 
dookoła tej sprawy sień tale ?er- 
fidnymt* irtryg, żl Jugosławia 
zbn*a nie dostała. — Więcej: unio 
moziiwiono ' jej wvykły zakup. 
Oto wd!z'ęczność za lata walki.

1-gn maja rb. ogłoszony został 
5-lefcni Plan UprzemyŁtowienia.

Główny wysiłek proJul^cyjny i 
inwestycyjny położony będzie na 
budowę podstaw produkcji — 
przemysłu ciężkiego i energetyki. 
W  dziedzinie rolnictwa — na mo 
taryaacji. Szczególna uwaga 
zwróccns. będzie na wykorzysta­
nie bogactw mirmalnvch węgla, 
nafty ‘ i rud. — W r. 1952 JuigO- 
słoiwk — braj dotąd rolniczy, sta 
nie się krajem przemysłowym. 
W tym rozwią, anio znajduje się 
kłuć-, do zagadki — pc duieiienia 
pozicunu życiowego narodu.

Ogólna wartość p. idukcj' prze­
mysłowej wzrosnąć ma w  toku 
wykonywania planu 5-?cn>tnie. 
Ma v. zrosnąć wydobycie węgla— 
rudy ■ sisrowców mptalowych. 
prod«srcja energii elektrycznej 
arzemynłu v elektrotechnicznego, 
przemysłu chemi -znero. aaftr*we 
g Zlikwidowane ma być zacofa 
nie „p-sierbńw”  Kraju: Bośni- 
Esicegc winy, Macedc**li i Czar­

nogóry. Koszt planu wynieść ma 
1,5 miliarda dolarów.

Na rozwój fiowyęh gałęzi prze 
lysłu wyłożony nędzłt 600 mi­

lionów, na komunikację — 360 ini 
rionóiw; na elektryfikacjje — 150 
milionów'; aa budownićiwo mie- 
-T.ir-.ntowe — Ż70 milionów ar 
uudowi, stzKór i supitali—  g{ ni- 
,.onów.

Dochód narodowy i wartość 
produkcji społecznej wzrosną 
niemal dwukrotnie.

Taki poziom uprzeiUjSiewienia 
uczyni Jugosławię nienależną go­
spodarczo i polityczne.

Pierw: ze najcięższe kroki bu- 
d^wnictws jugo ł̂iOTńańńkieg-r zo 
stuły dokonane. Imperialistyczny 
szantaż gkdowy nie dopiął celu 
Okazało się raz jeszcze, iak zawo 
dną j « t  w™echmoc bagnetu i 
dolara — naprzeciw idei,

Ofir mość i zapał wolnych lu 
dów Jugc ij jwii larjc mocnę rę- 
k >jr..ię, Ze plan będzie wykona- 
n,” A itgo wykmanl- — to do­
brobyt Liaju i przyKtoc dla 
świata-

F. LEGN GZUL

Również delegacje Indk i Ju- 
uosl wii nalegały, by rozpatry­
wano rśb lem  niepodległości

aiesi F—y< i tym razem prote­
stował- przedstawiciel USA, u- 
tr jy irDiac, że sKnowiłoby te 
..presję tiKwaln?” w  stosunku do 
komtoji.

Z  koael nań ze propozycje w  
skrawie miecenia ku-isji badaw­
czej kwestii niepodległości Pa­
lestyny jłynęl następnie ze 
ssrony Filipin, lrnliu, Columbii

I Polaki. CU do
pyr kia. — umieszczenia w  in­
strukcjach dlp komisji badav> 
<a“ * i prawy niepodległości Pa- 
l " !‘ ;n y  — 7 krajów wypowie- 

się pozytywnie, podczas 
gdy K krajów wyetęt owąło ?vze> 
ótwhf tv-» propozycjom, Kom>- 
sjf manowaL podkomisję, która 
ma "zgodtJć wspóli.y teks. tych 
pn: p-^ycji w ten sposób, żeby 
możr a byfo jak ‘ najrychlej prze 
prowadzić głosowanie.

Na tym obrad- kom^ji poli­
tycznej odroczono do wndedzial-
KU.

Przegląd , >rasjj 
zagranicznej 

Anglia i USA
Lewicowy tygodnik angiels 1̂ 

„New  Statesman aad N a t io n ” w 
artykule ws+^pnym „Niewola && 
i.iepodłegłość*’ pisze —

Wszystko '/skazuje *ua t% 
generał Marshall objął dmrótU 
iwo y amerykańskiej ksuji® ' 
zbudowania, na możliwie szero­
kich podstawach ■ blobu a«*ń- 
stw, n pót wasali, na pó Soju­
szników, zobowiązań, ch zwal- 
ezaó komunizm i popierać aniery 
kaąską konoeicję wieitokapftc,- 
listyczy j j  „demokracji”.

Jeżeli tak  jest —  V. B ry  tani# 
stoi na rozdroża. Jeżeli skin -  
w a la b y  się na  p fa w o  i w spó  "
,h i w nowej iwanturze impo- 
rialistycznej prezydentc Ii m a‘  
na, rolą jakaby jej przypad>r ' V 
loby utrzymywan' ~ wysuiiięiych 
łat strategicznych, który ci po­
trzeba Stanom Zjednoczony-J ~f 
Europie 1 na F-Uskim W sch o d zie  
w zamian za wątpliwej wartości, 
pomor zmerykańsi Cc na arut-
rykr issiej. pomocy finaiisowe' 
jest; “n na — byłoby ,iią wyr«J 
ozenie ilę form socjalistycznych 
w Anglii. Na tc zgoazić się' nie 
możó ny”.

Wolne Ctiiny
Koimmls+Yczny „Daily Worker” 

pisze o te,4 części Chin, którą od 
kilkunastu lat próbuje pcdibń 
I juommtangows' :-: rząd Czang-Kai 
Szeka.

Wolne Chiny ma}^ 1R0.U00.000 
ludności.

P row adzone  przez p a n ie  komt 
nistycz "t od egra 'y  one p rzo d u ­
jącą  rolę w  w a lce  z janońsk4 
m i faszystam i.

S iły  zbro jn i wzroF*y ed  300,000 • 
ludzi osiem  b t  tem n do rej.o - 

,rr.‘ J arm ii, liczące; 9wl.()u0 żól 
niecny obecnie. 501 500 ludzi U* 
ezą oddział] ja rtyz  nckle. Mirzy 
do cztereeh m ilionów  ludzi liesy 
m ilic4a  ludów  .

Rad; Ludowi wybieaauą -8 
w pows- echnym głosowaniu. E® 
siadają w nich przedsrawiŃelt 
demokratycznych organizacji 
zi. zki ■’ zawodowyci., tona- 
rzystw Spoldzictcay! n, orgaulza* 
f.J kobiecych j zwiąrków niło- 
dzieży

Na ubszakze Wolnych Cbln Ini 
ijuy  v«i urywatu» bierze udział 
tt rozwoju pńscmysh. i nandiu

Naród z>istał iw o .n k n y . -pot 
jarzm a obszar sików , przek leu - 

ś łJ ,  elążącógo od setek lat nad 
C M l ml. W  sam ej M andżurii 
rozdzielono ^onad 7,500 m il kw- 
zL m i, należącej do obszarni­
k ó w  nomiędzy pięc: m a m ilio­
nam i rodzir chłopskich Jeden 
tyłko obszrAnik by l w łaścicie ­
lem  29,Otb ha  ziemi.

Najbardziej wysunięta na północ

sto cjii p o k im a
w znow iloi pracą

MOSKWA 12. 5. Dnia 9 maje 
wieczorem w  radzieckiej Arkty- 
dzto wznowiła piace stacja po 
laii-na na wyspie Rudiołf'., najbar­
dziej wysunięta ,na północ. Zo­
stała ona zał żona w  roku 1936. 
W maju 1937 roku startowały 
sjtąd sam-ototy radziedkiej wyprą 
wy loteiiiczej da biegun^, północ­
nego, Wiosną 1942 roku w  zwią­
zku z  toczącą się wojną- stacja 
przerwała swą dzdałclnooć, W 
zabitych deskaian budynkach po- 
zastawiono wszystkie urządzenia, 
zapns opał'i, żywności i odzie w.

S flłte km  jjd radzieckiej 
DdżycsLki paMwu>-e:

przekroczyła 
2,5 . iH T n ta  \ ubli

MOSKWa 12, 5. Dzisiejsza pr: 
sa uadziedka publikuje oŁcjaln. 
fo. .r-unikat o wynika-a drugiej 
państwowej pożycdri odbudowy 
i rozwoju gospodarstwa narodo­
wego ZSRR, emitowariej 4 maja 
n& sumę 20 miliardów rubli. 
9 msja suma' subsikrypcji osiąg­
n ą .  42.467 miilionow rubli, t. j. 
pnae^^yższyła emisje o 2.467 mi­

l io n ó w  .-ubli. Wobfci.- ta k ic h  w y ­

n ik ó w  dalsza su bsik iypcja  zo sta ­
ł a  cJ  d n ia  d z is ie jszego  p r^ ę r-  
w a n t .

N a r s ^ l c i k  T P ®  

M o n i f e  p i l s k i c h  

Hnirsfn v
BELj K.j ., 12. 5. (olbsł. wł-) 

W ziwiązku z rocznicą wyzwi’ le­
nia Jugosławii spod jarzma nie­
mieckiego, szef rządu jugusło- 
wiańskiegc maraz. Tito wydał 
rozkaz odznaczenia naj wyższy"-r 
orderem Jugosławii „Orderem 
Wyzwolenia” premie, j,
,’ulskiegt Cyrankiewicza 
wicepremiera i mu. tr Ziem 
Odzyskanych Gujnułkę. Ordera­
mi jugosłowiańskimi zostali od- 
'tiac.en'. także i itmił polscy 
1 uałaiczc polityczni.

l i e r  d z i a d a
PARY;*, 12, o. Gabinet frtUl' 

cuski postanowił rozwiązać par 
tlę „uuch Odrodzenia Madaga« 
akarc”. W uzasat? er* i , û ann 
że pwtia ta nonosi od; - .vi-'  
dziaiaość za ostatni,-. wypaCkL

KG WR i CKW «PS
pTou/adzą rozmoiry na temaf 

WALKi Z DROŻYZNĄ
Jak się dowiadujemy, od 

i .ere«i dni tocz? r.ię pomię- 
c ''om iteteir Centra Inj a 
Polckiej Partii Robctnlcze- a 

entralnym Komitetem Wy- 
ona tzym  Polskiej Partii 

Srcjaiistycznci lozm owy na 
temat wzmożenia walki z  dre

żyzną i '.pekuiacją. Podjęcie 
rozmów nastąpiła z inicjały: 
wv KC PPR, który wysuną* 
szereg propozycji zmierzaj*1' 
cych dc zaostrzenia fortP 
walki ze spekulacją i do <*' 
sprawiyięńia naszego an 
handlowego. > -.....
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Kontrola cen
uderzy w spekulację

0

W hiet-rchii 
fla ru n h  -pa d-ikcia aa.imi.Te 
mie' h j  p « * t  a banofcl Jopie- 
ro dafage. Żeoy mieć co roepro- 
wdha£, « f f l  handlować, tea*oa 
n: 1 ubjjorid towary wyproduko­
wać.

Jest więc rrecną zupełnie natu 
jalif-Ł, śe w  pierwszym okresie 
b<u « snia ias»ego nov. ego tycia 
skr-'.cenfn>wc’ iśiry fcng ccęść na 
szych w js ’łlvów spt ieomych na 
sprawie Jak najszybszego ujęcia, 
uruchomienia i r  rgan aowr - i 
praecruu.

Z  __Jnienior i handlu, z natury 
rre-zy, w  tym nai trudniejszym 
okresie , "jałowy nasze apara 
tu produkcyjnego po cvężkich zni 
sączeniach wojennych, nie udzie­
laliśmy taik samo wielkie i uwagi, 
lak przemysłowi. Stwore-ni tyl­
ko wró1 e ramy - T  ntzacyjne 
handlu, którego lwia: ssęś(  zwła- 
szczr w handlu detalicznym obję 
ta zooti.'. pn ?z inicjatywę tay-

Nadto pr~ez spółdziel ń  W 5 
rej pi scrególne ogniwa niejed­
nokrotnie —  nic-tety —  w  prak­
tyce upodabniają się do handlu 
pryr-^taeeo.

_wiat pracy z ofiarnością 1 po- 
? w* cemem godny:.i niejednokrot 
n: j najwiotszego podziwu, przy 
■najskromniejszych uposażeniach, 
'duje rŵ ój udział -v odbudowie 
naszego icraju z ciężkich ran, za­
danych mu przez wojnę.

A handel prywat-y? Na tym 
CjCiaiku z reguły widzani, nie 
.-drowy i aspołeczny stopunek. 
Wyrażający się w dążeniu do 
osiągania, nieuzr/jdnionyiii, nie­
zwykle wysokich, “Tełrulaicyi- 
nych zysków.

Handel pry.vałny or—ymuje 
,._zeważną ciąść swoich Towarów 
od przemysłu państwowego, 
wprawdzie po cenach lsom**“yj- 
nych, ale ocą rw‘ udających skro­
mnej stopie uposażenia pracowni 
ków tego przemysłu. Do cen za­
kupu jednak dolicza obie lanaeJ 
prywatny, nie pozostając pod 
tym względem P^- należytą kon 
trolą, tak niewspółmiernie wielką 
marżę zarobkowa, żp cena sprze­
dażna zinuszi konsumenta, a 
więc przeważnie pzłowieka pa-acy 
ido cor-iz to większych ograniczeń

Jest to uczy wiście o tan rbsor- 
daln^, .tŁóry dłużej utrzymać śię 
nie -noże.

Gdyby ośrodek dysponujący na 
■nm życiem gospouarusym rozpo 
uządzał dostatecznymi rezerwami 
towarowymi we \-szystkich ro­
dzajach towarów, to ten absurdu I 
ny steo rzerzy było by stosunko­
wo łatwo p tezwyciężyć przez 
rzucenie net zagrożone odcinki 
odpowiednich lości towarów, kto 
re by ceny utrzymały na poko­
rnie uczciwy*-*? cen, zmuszając 
handel da kor.tentcwnnu się nor 
malny.n, umiarkou. mym zy­
skiem. Taka interwencja czysto 
gospadarcLa była już niejednoicro 
b  ie przez Rząd Bloku Demokra­
tycznego stesowana w tych dzie- 
dżinach gdsie odpowiednie zaso 
by towarowe n.i to I «w  lały. 
Jstatnie przykłady tikia? .nter-

wencji gospodarczej mieliśmy hu 
ode: a cukru i  zapałek. Drlęłd
tej interwencji gospodarczej Rzą­
du s ju Ue. L u j a  tymi t e r n  -m l edu 

3  ."B Jaku.
nuiłiwaH Ppd 

tym wzg lędem w  szeregu dzie­
dzin są jeszcze ograniczone pomi­
mo stałego wzrostu naszej pro­
dukcji, któn jednak nie 
dzie jeszcze doszła do 
, o. To jeśt -■£ inis podstawą, 
na której żeruje pas^żytni ja  
spekulacja.

Czy oznacza no jednak, ze je­
steśmy zrpełnie beku ami wobec 
lali spekulacyjnej? Nie, tdc nie 
jest Istnieją w  tej sytui ej; w na 
szych wa-unkach skutera- Lud 
ki dla zwalczania spekulacji.

środkuni tymi są: ujęcie han­
dlu w  ścisłe formy organizacyjne 
któ.e pozwolą na ,~ov“  dżudo e- 
ferty wnej kontroli cen, kalkulo­
wanym- przez handel.

Przy j.aku należytej i akutecz 
nej organizacji handlu umjżli* ia 
cej s ałą l  skuteczną kontr-'-* 
nad nor a szczególnie kontrolę 
cen prz- niego kalkulowanych, 
na czoło wysuwa się oczywiści® 
interwencja czysto gospodarcza.

Gdy Jednak h* ndal zostaje uję­
ty w ścisłe rygory i formy orga­
nizacyjne, gdy zostaje w  efektyw 
ny, życiowy sposób praeprowa- 
daóna kontrola cen a równocześ­
nie odbywa się stały przypływ 
tenorów, chociaż w  ilościach w  
niektórych ć hsdzinaoh jeszcze 
niedo .hatecznych nasycenia syn­
ku, te śonny otguLzacyjne i ke_ 
troia nad handlem i jeŁ cenart̂ i 
yysi-wają się na czoło, jako czyn

nik ak*.ttuaa,y, zdolny do zwaj- 
du ria  p ntutó.ji, P rzn leż Zwyż­
ki Mb, jiTc »  wyn«Lal przykład* 
mi na osi renim po»fednaańu Sej­
mowej Komisji Przemjriłowcj 
bcv. Minc często nie aą powodo- 
wiane przez, rzeczywista potrzeby 
rynku, t Tiiacą- . -n a  rzeczywi­
ste ilości kapujących, ale wyv rc'y- 
WfcŁte «ą  prze* przycsyny Wysfto 
s] dculacyjnet jak i gromawfeenie 
towarów dln op:ągniędn zwyżki 
oen.

N a fiOjnądku dziennym _J  s 
go żyda gospodarczego stsnęŁ 
więc w całe] pełni konie>. znóśc 
■.oz. ’ Tzenia nad 1  anolem aoieiy- 
>.J nontroli państwowej.

Chodzi o to, że handei^ prywat­
ny a *  byó ujęty w  taikie formy 
argamizacyjne, które nie nan?*^. 
jąc jego 4stoty i swobody w  prze 
jawianlu twórczej inicjatyw,r U- 
moiaiwiłyby stałą i konsekwent­
ną ńad nim kontrolę ze strony 
? i Jstwr* ir  ającą na celuinte.-^sy 
najszesrasych warstw ..idn.v4f£, a
t lJ-możIiwiła mu jednocześnie

nie .'nionych w

Pierwszym krokiem w  tym kto 
runku JoPt rapowar J“iainą - itawi 
o 'amti. ' cen w  han 4. a. Nie zna
my jesŁcste zasad i szczegółów %j 
-stawy, spodziewamy się, że dą­

żyć ona będzie do ujecia tej kon­
troli w  sposób najmriej biuaoSdra 
tyczny, a możliwie najbardziej e- 
*ektywn;'.

Państw: jmsze, jako dyspc *ent 
ułomnej części towwów przemy 
sło/Tyćn, rozprow adzanych przez 

ar-oyatny, pogada w

swych rękach pewne, chociaż w *  
ai" cóń on działach —:ę&- jw-- o- 
giaoiczcne ikadki oddziały rwania 
czybJo gospód ,jx~. go. Gdy to od- i 
f  ia^ywanL odbywać się bedrl. 
w ramach handlu ujętego w  od- 
powiednie foa*,,/ orguruzac: jue 
i cepy handlu d Lty- 1 
nie i stale kontrolowane, de-yo-
Wi- 'zi co do zsuuuerzu gc _elu u-
ogyhlenia z bakdlu orgaaiu słu­
żącego inte>eswn społec nyn-

st .eje tylko Jedna droga 
rozwoju Nlemieo, która, 
odpowiadał; iby interasor. 
wseysti.ich ńartiflów i

interesoir samych NieriL.cC. Tą 
drogą jest całkowita d& nilitaryza- 
cje i demokratyzacja urzemienia- 
jąci Niemcy w r"agnace pokoju 
demokratyczne państwo. Jest to 
"lemis+ji drogr dl= narodu, który 
bardziej nii jakikolwiek innj za­
rażony ty ł miliUryfciueiu. W a mie 
dlsiego trzeba podkreślić, że dkwl 
dowa&ic monopoli, amsr zenie kasty 
junkrów, nuarawienle eaunomlez- 
nejfu i poiityc-ineuo tycia w Nlem 
cbccŁ —  są zasadniczymi, radykał 
uyml rodkamf dla demokratycz­
nej przebudowy. Niemiec. 1'ełne zre 
alizowanic tych wszystkich zasad 
(prowadzone dotychczas tylko w 

f 3‘. -“fie radzieckiej) nie gwarantuje 
naturalnie w najbliższym czasie 
całkowitego pogrzebania mllita.-y- 
zrnu 1 l_ .zyzmu niemieckie to ?a'

t Z a O d r ą
Wzrost demdkratyczn/ch rił 

w Mtezech
w nasach pra^ającyeh zauf "a do fa 
szyzmu 1 “ UHaryzmu. To pozwala 
nam wierzyć w demokratyzacji-, po 
litycznego życia w Niemczech*’.

W Niemczech dosyć szybko .-oz- 
wijają się związki zawodowe. Sta 
ly się one zaczątkiun. masowej de 
mokratyczu, :j orgaii.zacji t liczą 
‘ponad 6,5 miliona c z ło n k o S p e ­
cjalnie ss.bko rozwijają się one w

rodowego socjalizmu w usuwaniu 
zdecydowanych hitlerowców z t. :b 
placówek, gdzie cl okopali się w 
celu prowadzenia dalszej \.alki z 
demokracją.

Korespondent angielski Gordon 
Szatfer, po opuszczeniu radziec­
kiej strefy, p^sał:

„Rosjanie 1 niemieccy amtyi jzy- 
Sci wznieśli fundament, ną którym

JN® xym*_ poeiedzmiu SbjrnO-< szystowski ideał nienawiści do czło trefie raa; ieckiej. Posiadają około- motna budować wolne { .okti- 
w ^  KomLrji Praemy^toweJ ł  ust 
tow. Mini a >adła ^ c  witedź ust  ̂
wy c łtontroli cen handlu, zapo­
wiedź u jęof handlu w  Donny or- 
gantoacyjne, uwalające na fci- 
słr ned nim JtiOŁtraię „zapiow 
t u j a  taibdngo poonządku w  han 
dhi, jaki już nraniy w ^rodT-kcji". i 

Ne manifestacji pifeiwsz-majo-, 
wej w  ić_towioach tow. Min 
-dinc powi^ział: „V.Tygraliśmy bi­
twę o pi Jufccję, pw-taramiy się< 
wygrać bitwę o hanirt”. Zapo-^ 
wiedziane przez tow. min. Minca na 
posiedzeniu Sejmowej ton.śsi 
Przemysłowej krok. jakie rządi 
Blcku i> joih raitycznego pi ̂ pt s , 
wadzi w  walce o handel, dowt __ . ... . . .

bitwa o hande. a » t a ła « «|  ^ ^ ^ t f ę k s z y m ’

Świat pracy oczekuje, że wrsiłi 
kl tt- ądu Bloku Danokratycznego Ą 
zmituwr. fce do uzdrowienia odcir 
ka handlowego naryego żjcia go-^ 
soodairesego w szybki i ekutr-zny i 
sposób aostnmą dla dobra całego 
sł deczeńst- 'a zrealizowane, ocze 
kuje, że bliuW£ o handel zostanie 
wygr-na.

M. Pietrzyk

'widka przenikał w świadomość 
niemiecką na , przestrzeni wielu 
lat Potrzeba aużo czasu i ,-ysił- 
ku, aby zniszczyć go.

Wiemy o tym, że naród niemiec­
ki mk również w swojej historii 
tr dycjo demokratyczne, Nie wól 
no zapominać o iiym, że Niemcy 
diły ludzkości Marksa i_ Engelsa 
1 że spomiędzy nich wyszli bojo­
wnicy za demokrację tej miary, 
oo August Bebel, ‘Wilhelm 1 Karol 
Liebknech- 1 zamordowany przez 
faszystów -.elmann 

Faszyzm hitlerowski starał się 
przekreślić wszystkie te tradycje.

Prawo do wstępu nc polit; czną 
arenę daje Niemcom nie tylko roz 
bicie - faszystowskiego reżimu, ale 

że wielu 
lub mnlej- 

szy_.i stopniu utraciło wiarę w fa- 
szyzr..

Minister Moiotow mówił r  mos 
kiewskiej sesji Rady Ministrów 
“nraw Zagranicznych:

„W Niemczech pojawiły aię 1 roz 
wija ją swoją dzirtainoćć szczbri' 
dunokratyczue siły. Pełne o-nkruc 
tw0 hitlerowskiego reżimu, nie- 
mieeklej wojennej ekonomii I Ł 
sz itowL.tlef ‘deo’ ogil poderwały

siiiieinia mim Jiosn >tM
Odezwa KcmitJtu Penfnlnego PefekleJ Partu Robotniczej

4 milion] członków, to znaczy, ie  
więcej, niż w : wrzystkieb trzech
strefach wziętych reztm.

A jeżeli zast mówimy sięnaddzia 
łalnością politycznych partii i _ imo 
kratycznych organizacji, to musi­
my stwierdzić, że rozwijały ślę zu 
pełnie inaczej w każde, ze stref 
W radzie-Jtiej strefie, demokre 
tyczne siły wzrastają w niewspoł 
miernie szybszym tempie niż w 
strefach zachodnich. Prawie wszy 
itkie antyfaszystowskie organiza­
cje tej strefy wraz z partiami 
wchodzącymi w skład Socjalistycz 
nej Partii Jedności Niemiee— uTzy 
czyniły się wydatnie swą pracą dc 
w t,.. o wadzenia reformy rolnej w 
życie. Reforma ta była przeprowa­
dzana jesiinlą 1945 roku. Obszar­
nikom skonfiskowano przeszły dwa 
miliony hektarów ziemi 1 przeka­
zano ją chłopom. W ten sposób zli 
'.rwidow.no *rastę junkrów, któif 
zawsze była wierna niemieckiemu 

‘litaryzs wl. Tymczasem w stre 
fach zachodnich ta sp awa nie wy 
szła !5..cz« ze stadium dyskusji 

^Charakterystyczne, że dyskusja ta 
nie przeszkodziła przekazaniu Ka 
Tolnwl won Bi^ow i grafowi Ol-

lW r . 1948 £urtHK< obchodzić «». 'Jic  itulef ilą 
rocznico , ” losny L r l f  w ", wielkiej fali ruchów ?e- 
w i^ /c yjn y^  I •‘ n m ltratycznych, jaka przed stu 
laty przesyła Całp Eiaupo

W „Wiośnie Dudów* Polska o- 
OKigrała piękną i zaszczytną rolę. 
Nasza wielka emigracja ż- okresu 
1831 —  1348 ■£-« jednią z  ktiźnic 
myśli pcrtęwwti i  demniksaijus- 
óej puu k  ̂ rej s-^an^irainj w r. 
184f* w a l c z y ł .  baryk-dach lud 
Krokowa i  Paryża, Wiednia i 
Drezna. Pozuanm i Rąymu, Już 
na dwa lato preed „Wiosną Lu­
dów" powstanie k ittr wsfci n 
1846 r. ako ^ierwsz”  w "Ęurorl 
wysunęło obok d mtjfcratycznyjh 
haseł ogói-.o .  politycznych, żą­
dania połeć?.... mas ludowych, 
.04-winęło pu ra.". płai ws!*y w Poi 
sce sztandar całkowitego wyzwo­
lenia "hłopów, całkowite, znie­
sienia pańszczyzny i t  odu jwa, 
uwłaszczenia ..las chło-^kicn.

W tr ’ acl -ewolucyjnych 
T848 r. polscy demokraci j . ol- 
scy rrolucjonlści ?. *oi w  *i 
swą krew n’e tylko w  l '- ’ :c 
lecz wszędzie uiemal. gdz 0 to- 
osyłi się walka o wolność — 
na Węgrreoh j we Włoszech, w

Austrii i w  Nrt inćzech s eh.J 
nich we Francji i w  Szwa* - 
oarh.
Z epok „Wiosny Łudó.," zwlą 

zane są dzieje szeregu .-ołowych 
organizacji postępu polskiego m - 
b Ł ,  jak Towarzystwo P-raofer t- 
tycz~.e Polskie „Lud Polski", 
(gromady „Gt-ii izież" i „Hi -r-ń“) 
pierwsza organizacja chłopskiego 
„ucjalł_znu polskiego. Z 3pol:r tą 
rwią^are sę nazwi4Ł takich
wspaniałych njjcwnilrćjir słępu 
w Pola . jak Adam Mickiewicz, 
Edward .Dembowski, Lelewel, 36 
zef Bem, Weroel., ks. Ściegienny, 
Szymon Konarski 1 Karol Libelt.

Powstanie poznańskie 184Ł r. 
-m jbllLjwrlo do walki o wo)

. ność w Il1 jtyni ;5zni, rzeszi
ahłoi^Lie. Ruchy ihlo, ■ v 
Śląsku w  tyir oari^ie przynlo 
sly “^erwsz’ .ym ton y odro- 

i  ... da polskości I " . ..
Komitet Centralny Polskiej Par 

tii Rch^mic , wyraża pizekc- 
nie, ze Naród Polski i polrki

świat nauki, a w  szczególności I 
historycy poilscy, p&wT>ni -odnie | 
jMff/dć jo cm  cę stiflecia „Wiosry | 
Lu jów " powinni #  tę rocznicę | 
(rzy.pcmnieć tciajowi i światu 

p>)ę PeJiki walkach v ahaośa^ 
wych mMwntgo stulecia, wieilkie 
Jiemolttj.aty-aie i  pastępcwe trai- 
dycjp ra go * -wdit Rocznica 
stuleci i  i Viosn> Ludóvr“ powin­
na sł upić wszy Ttkkru szci ar> ,'h 
dernoferatói vr imię komsekiwant 
uego pogłębiania ' rozwoju ide' 
demokratycznych w  oórodzonej 
Polsce, powinna _jstać uczcaon', 
wspólną pracą bada^^ nauko­
wych —  aaikfl.utów i  niomarksi- 
stów, powinna być u zuzonr pi-ACk 
cały Naród Polski. N ie może w  
nież z braknąć S. IM  ■ r obcho­
dach międzynarodowych, poświę 
conych i  I rocz licy. '

jfobeo głębi iki.jJ ąouiriel du 
oh owej .Wlw-d. Ludów" w 
zwycięskim nur. -m demol a- 
tyczn^m w  dzislejs;ej Polaće, 
KomFiit Centiuj Polskiej Par 
tli Rubotniatrł zwraca się do 
świata naukowego 1 do demo­
kratycznych organ1 -acjl oświa­
towych, do związków zawodo­
wych 1 do demokra, -iznyoh

bCnm. ictw rolityczdych z pro- , 
»zyc i utworzenia szerokiego 

komitetu obchodu itnlecia 
„Wi- ny Ludów", który przygo< 
towałby _ owuj uroczystości 
w  ''raju, jak i udział Po!-ki w 
obchodach międ/yna - - rycL.

POLSKA PARTIA 
RGLOTNięZA 

KOMITET CENTRALNY

de;iburskiem n po 19 tr i lę d y  hekva 
rów ziemi.

Dalej: połączenie się dwóch ro- 
ootniczycl partii Niemiec w stre 
fib .adzieckiej (komunistycznej i 
socjal - demokratycmej) wzmóc
niło wybitnie front demo 

i kracj .. W zachodnich strefach so­
cjaldemokraci pod naciskiem Schu 
machera i jego anglosaskich prote­
ktorów wystąpili przeedw jedno­
ści klasy robotniczej.

Ekonomia WS'bodni ej siicfy o- 
yartc : lent aa zdrowych demokra­
tycznych zasadach.. Organizacje i 
partio biorą czynny udział y  likwi 
dacji monopoli, w ujtanawianiu sa 
m.rządów', de..iaskowaniu przestęp 
ców wojennych i zwolenników aa-

tyczpij Niemcy. To, oo Rosjanie 
zrobiU w sow. 'i strefie ohupa
cyjnej jret już ypu ae jako świel 
ny rozdz u w powojenną historię”.

(Nie trzeba wyjaśniać, że nie 
wszy‘kie organizacje tej stref> 
są zwolennikami jedn.śd Niemiec 
i dalszej demokratyzacji.)

W zachodni h >trefac!ta sytuacja 
wygląda zup;! it inaczej, "isalism- 
już o tym niejednokrotnie.' 
Warto w„pomnieć jeszcze o 
ważnej Pprawlo, a m'ano„ .de
0 rozdżwięku między p?ży- 
wódcaml robotniczych partii
na zaanudi *; a ich członkami. W 
trosce ó przyszłość demokratycz-. 
nych Niemoc robota-iiy innych 
partii pracują ręka w rękę z komu 
listami, wtedy, gdy ^rzywóucy so 
cjaldemokratycznej partii (Schu- 
mącher, Knote, Zwoliński
Neuman) występują przeciw
jedności jako przeditawicie.t 
reakcji 1 zamaskowani wro 
towie klasy - robotniczej.

To wszystki nie przeszkodzi je­
dnak na dłuższą metę w dalszej 
d mokratyracjl Niemiec, która ir- 
warunkowana jes. przede wszyst­
kim polityką państw okupujących
1 poczynlaniami przywódców ro­
botniczych partii. W strefach zariic 
dnich zrobiono o wiele mniej niż 
możne było uczynić, odpowledca]

iść za toi co tam się dzieje rono- 
K władz, amerykański ■ i angic1- 
SKil na równi z byłymi bRler«w- 
oaml, kl ćryoh d< puszczone do ob­
jęcia kluczowych stanowldr 

W  konkluzji cstbteęzuej całej 
.twierdzić, że demokratyczne Hj 
ni- mleckie^c . rodu ją Już w pler 
wszym stadium rozwoju.

'w m  W W +

-Lrzyletni plan gospodarczy

o d L u d o w y  p rz e m y s ły
na Ziemiach Zachodnich

Odbudowa gospodarcza na Zie­
miach Zachodnich była normowana 
nłe tylko możliwościami, ale tak.ee 
I hierarchią potrub gospodarki ogól 
nopaństwowej. W oparciu o skrom­
ne kapitały polskie i o ogromne re­
zerwy n materiale ludzkim P. Astwo 
Polskie nakreśliło trzyletni plan od 
budowy gospodarczej Ziem Odzyska

nych który jest częścią 3-ietiucgp 
planu odbudowy gospodarczej Pol 
ski.

A oto, jak przedstawiają się dane, 
dla niektórych ważniejszych gałęzi

przemysłowych. (Do liczo global­
nych dołączone są niek >re dane. 
o produkcji, pozwalające zoriento­
wać się w jej głównych kierun­
kach).

Właściwie sprzed 108 lat. Albo ­
wiem August Maksymilian Gra­
bowski odbywLł sv*ą „podróż do 
Prus’ w 1844 toku jak ustala 
Krystyna Pieradeka-, która tę 
broszurkę wyf.obyła z japomiuie- 
nia i  wznowiła.

Mało które z  wsipółczesnych 
wydawnictw jest r >wnie cenne;. 
Przyczynić się bowier.1 może Gra, 
bowakiieg.0 „Frdróż do Prus” fio 
rozbicia fatalnej sugestii, śtiworżp 
nej przez Niemców, jakoby Za­
cho Inie Ziemie Polsikie ty ły  od 
stuleci z*4miesz£:&łe przuz ludność 
niemiecką a po Polakach nie po­
został na nich *aden ślaC

Sugestia ta działała nawet na 
Polaków i . dotąd utrzymują się 
dość p jws.echnie zgoła błędne 
poglądu na tę sprawę.

lacińktdmi. Jako luterald 
bez księdza* śpiewali pleśni mo 
gilne, w  których prosili Boga o 
„zmiłowanie" nad nieboszczy­
kiem”.

„Ci Prusacy... najpodobniejsi sp 
do Kujawian gostyńskn^h i *  odro 
lic Puław i  Kazimierza..."

„W  Nibon.-u .spotkałem jeszcze 
kupce Malcr’dego móiwiącego po 
polsku, który -apewn: niegdyś
był Małeckim, poznałem rami: 
łocztowego urzt;dnikri Wilczka, 
który nic rozumie nic po poi 
sku’1.

„Z  ludności rolnicy i w  ogóle

pogardził nią, albo zmledbał ku 
piec, urzędnik, szlacLoic i w  ogó 
le każdu bugaiszy” .

„Dalej stoi Ostrowin, wieś... 
zatwardziała w swoich ,:awy- 
unięciach starowiecczjzny. Mówi 
po polsku. W ogóle :ały ten 
kraj. czyli większość jego miesz­
kańców mr wie%ę orbotę wrócić 
do Polski.”

„V} Elblągu słysiuclem Polaków 
na rtatkarh: byJl to mieszczanie 
Nnwego, miasteczka stojąceg* nad 
V’ isłą, wyżej od Mulborga. Ludzie 
wyborni, obyczajni, wstrzemięźli 
wi, uczciwi, CŁytający no p^sku.”

„Tuz przy granicy - 
n-az podróżnik sprzed wieku — 
stoją Napiórki, wyżej wspomnia­
ne i zwyczajnym sr -obem zger- 
mańizowane aa Nayirken. Kobie 
ty szczególniej przyjęły tam strói 
ni smiecld;' karda jeżeli nie prze­
mówi — będzie niezawodnie 
preez Polaka p i r  mr Szwabką i 
gd^ wszakże o warzy usta, gdy 
powie sw«3_‘ uaawisikŁ, pntoko- 
najz się, że jest Polką, każda mó­
wi -edynie po polska”.

„...W ich domach jest to samo 
co w  diom.. ch włościanina innych 
krr.jów polskich."

„W mieście pruskim Niborku... 
mają oni książki polskie, iylko 
Sdi#e ;'.^cem i ^otsrckiiiy. nip

MÓJ FELILTON

Świadectwo sprzęt; iOO y
mieszkańcy ulic bocznych Nibor- 
ka śą Polakami, rynek posiadają 
majętniejsi Niemcy przybysze, 
albo 1 Polujy zgermanizc want»

„W lesie .za Olsztuninem s^>t- 
kałem bhłopaka pasąv.-ego bydło. 
Mówił on tylko po prTsku.

„W  ustrodzie jeszer j  kupowa­
łam owoce przy pomocy mowy 
polsuiej, ruzmaiwielem także oc 
polsku z  jakąś starą rzemieśi- 
niczką”.

„Jak wszędzie tak i tutaj rol­
ni!:, rybak, ogrednik, nzęmi«śkiik 
. awet, wigagng ui mowę o; óvbj

„Na -ntatku przystąpił do mnie 
i odezwa- się po polsiku ^zulc, 
czekcjąci na p. .ż^rstwc ewan- 
geljckde w  okolicach środnicy 
Mówił on językiem tak czysto 
po’ skim jak w; "szawiki. Jest Pc- 
lakieui... nazywał sie jednak Pru- 
laldcm, nie Niemcem” .

„UdiPńsk zachował więcej w it: 
ności dia swej ogezyzny aiż El­
bląg... Znajdziesz jeszoze mnós­
two oryiów czyli flisów mad 
Bugu, Nhrwi i Sanu. W Gdańsku

których jest wielka iitzba’ Nlcncom -własne kraje, oddawali 
są ciągle jakby w  szkole języka swoich braci w germańskie pod- 
aasuTgn sprzedając tym słomta- daństwc, sami zaś rzucali się na 
nyr-. '-.apeluszcm fajki, woreczki zdobycz niewolników w stronę 
i inne drobiazgi... Gdańsk stad na przeciwną. I  na nieszczęście znaj 
ńe"ii Kaszubów, naszych braci dowali ten zgubny cel suych 
mówiący :h dobrrnn językiem poi usiłowań, znajdowali dosyć roz- 
skim zewsząd otoczoi.y wioska- dwojeiiia i liemocy na wscto- 
mi, żywi 'się id  pracą,-zaspakaja ozie, a to oderwało ich od stawie 
swoje ogromn. potrzooy żo- oia oporu germani^mow; n? sde- 
łądka... mi «'łasnej”

Ncrz atnogruf z połowy X IX  . . , ,  . .
Ł , u I, • , • Zupełnie klasyczne jest, co 

wieku, choć ^fąchetka uał-je- Grab„ v, ski w innvm | l j9.
Inak dość radykalne ^ogądy. na 6w ,;on. s! temdt scho.

„Wielu jeęt P taków  którzy ,u }  Zach . w  na.
n ie nie zrobili dla redaków a roz

Tu zawsze powstaje we imię ta
myśl nauczająca, że przez utratę 
Morea Bałtyckiego Polska utra­
ciła swoje znaczenie i by+ w  koń 
cu. Szkoda że rycerstwo polskie 
nie bu- uowało zamków swoich na 
wysokich brzegach tego morza— 
jak budowało na brzegach Dnie­
pru (Rochaczów, Kaniów/ i inne)’’ 

Taki rozumny, mądry i wni- 
rsudM swój magąiefc między ou: kliiwj był August Maksymilian 
dzoziemców Są to zwyczajnie lu- Grabowski 103 lata temu. A jesz 
drfe majętni, którz-  zostawiają czc niedawno poseł Żuławski 
w Polsce jak nijsurcwszycn słu wspunT-aał w  Sejmie z rozczaie- 
żącycb w swoich dobrach. . po- uieai żelazne słupy, które jakoł u 
leccnier. wyciąg, z biednego lu- Chiobry wbijrj w Dniepi. I e  
du Wszystkiego wszyrtkbni spo- sh’py to jedna s wielu mistyfi 
sobann„„ a sami wyjeżdżają za kacj: k'óryiai nasza histe-u kar 
granicę, robić takJ  ̂ ghąpstwa «zr  '-"dła naród zaniedbując wsf.azy 
nować, bogacić łńpsrrdactwo cu- wanlą mu źródeł jego dawnej 
dzoziemskie” . ' siły.

Miał też Grabowski . nader Właściwych źródeł wznowienia 
trafne zapatrywania na poTityką utrzymanej przez lud w polskości 
I historię: rdbenuej, rzeczywiste, Pbkki.

to a&gi gd§tgB0w a » ' X “ hŁEF. SIEPaADZ®I

WLRTOSC PRODUKCJI PRZEMYŁ. bOWEJ

1947
Wartość całego ^,rł_jiysłn ńa Z.O. „ . . .
mil. zl. w/g cen 1937 r. ’
Udział %  2..0 . vi porćw. i i . 1 do 
ivart. przem. całej Polski 
■Wi .'tość prod. rzen iu pry w.
Watność prod przemysłu puistw.
Wartość prod. przemysłu spćldz.

P R Z E M Y S Ł  M I N E R A L N Y

Szkło taflowe w tys mż 
Cement w tys. ton 
Wartość prod. przem. mineralnego 
na Z.O. w mil. zł., w/g cen 1937 r.
Procentowy adziai przemysłu mine­
ralnego na Z.O. w wartości produk­
cji całe? Polski

PRZEMYSŁ

21,1

2,218
170

4,217
349
97,7

lew 1940
3..J2 i,571

22,ł n,4
305 IN

2,907 3,781
2C3 Ś53

5,540 5,548
415 430
143 16C

40 '.3

OŁ abiarki — sztuk 
Wagony towarowe — sztuk 
Wartość prod. przem. met. na Z.&. 
w mil., zł. w/g cen ,.937 r.
Proc. idział przem. met. na Z.O. w 
wartości .—ud. całej Polski

„lETALOWY

7,740 
189

13,050

PRZEMYSŁ HUTNKSK 
Stal w tonach 282,000
Surówka w ton: :h 264
wartość prod. przem. huta. na Z.O. 
w mii. sił. w/g cen 1937 r. ,
Proc. udz,al przem. huta. na Z.O. w  .
wartości prod. całej Polski

■WŁÓKIENNICZY

252,8

PRZEMYSŁ 
Tkaniny bawełniane w tona~h 
tkaniny wełniane w onach 
w~rtość prod przem włók. na Z.O 
w mil. zł. w'g cen '037 r.
, ,oe, gć i.u  przem. włók. n» Z.O. 
w wartc.ci prod. całej Polski

PPZ -MiSJ,
"ayler m ton h 

■k\ira mach
_art<3ść prod. przem. - tpiem t 
3 w mil zł w/g cen 1917 r.

‘roc. ud\’ał przem. p. „iem. aa
'.O. w wŁjtości uyod. całej Polski

j/RZEMi
Węgiel w tys. ron
Wartość prod. przem. węgl. na Z.O. 
iv mili. zł. w/g cen 1937 r.
Pro... ndział przem. w gl. pq ZłOt

W M »  p:_vd. ~?m Bobki
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(śred zjazdu naici- cieli - peperowców
w o ^ r w ó d i  mta ń lą s k o - d ą a r o  « ' ©

Jak już podaliśmy w części 
nakładu wczorajszego, odbył 
iię w niedzielę w Katowicach, 
'w Domu Kultury, zjazd nauczy 
cieli-peperowców. W  tej same1 
sali toczyły się przed rokiem 
obrady zjazdu nauczycieli demo 
kratów, przedstawicieli róż-
n jch  stronnictw politycznych i 
bezpartyjnych, a także sporo 
„demokratów*1 spod znaku
PSL. Był to element .‘óżnorod 
ny, o bardzo zróżnicowanym 
obliczu politycznym. Peperow- 
cy stanowili wówczas tylko
część uczestników zjazdu. Dziś, 
po Jpku, tę samą'salę wypełni­
ła szczelnie rzesza nauczyciel­
stwa, peperowego, będąc widocz 
nym obrazem wzrostu szere­
gów partyjnych wśród nauczy­
cielstwa.

Obrady wykazały wysoki po­
ziom ideowy. Nie było tam, jak 
przed rokiem,' oiadanta nad 
nieuniknionymi' jeszcze dzisiaj 
brakami i niedociągnięciami, 
natomiast poświęcono cały czas 
obrad szukaniu nowych dróg, 
wiodących do poprawy stosun­
ków na odcinku wychjwaw- 
czym, do uaktywnienia" nauczy­
cielstwa w  życiu społecznym, 
do realizacji wielkich zadań, ja 
kie stoją przed nauczycielem- 
wychowawcą, mającym ambicję 
kroczenia W pierwszym szeregu 
budowniczych nowej Polski. 
Polski oświeconej i kulturalnej, 
6 jakiej marzyli zawsze nasi 
najświatlejsi pedagogowie.

Po zagajeniu zjazdu i powo­
łaniu prezydium, powitał zebra 
nych w  imieniu nauczycielstwa 
bratniej PPS, wicekurator tow. 
Sorzechowsbl, podkreślając ko­

nieczność jednolitego frontu i 
'jedności działania obu partyj 
również n a odcinku nauczyciel­
skim.

Następnie przedstawicie1 Za­
rządu Głównego ZNP, tow. F e­
renc, wygłosił referat o zad?- 
niacn nauczycielstwa w  dobie 
obecnej. Na tle analizy stosun­
ków międzynarodowych i 
wzmocnionej po wyborach pozy 
cji obozu demokratycznego, w  
Kraju, mówca wskazał na ko­
nieczność uaktywnienia nauczy 
cieli peperowców arówno na 
ceracie związkowym jak i szkol 
nym, współdziałania z nauczy­
cielami wszystkich rarty j demo 
kratycznych. Podkreślił on, że 
za liasłatr i  zw. apolityczności

szkoły i nauczycielstwa kryją 
się przewr żnie tendencje reak­
cyjne. Szkoła nie może być a?o 
lityczna, bo nie może ona być 
oderwana od Rzeczywistości. 
Zadaniem nauczyciela jest wpo­
jenie w ucznia pozytywne posta 
wy wobec nowej Polski demo­
kratycznej. Mówiąc o trudno­
ściach natury technicznej w 
szkolnictwie, oznajmił, że M lii- 
sterstwo Oświaty ,vyda w  tym 
roku 25 milionów nowych, do­
stosowanych dc dzisiejszych po 
trzeb podręczników, co nauczy­
cielstwu znacznie ułatwi prowa 
dzenie nauczania i wychowywa­
nia w  nowy/c duchu.

Po referacie wywiązała się o- 
żywiona dyskusja, w której 
omówiono źródła reakcyjnych 
prądów panujących wśród części 
młodzieży szkojpej i środki do 
przezwyciężenia tej nienatural­
nej postawy. Wskazano m. in. 
na zbyt nikły jeszcze procent 
młodzieży robotniczej i chłop­
skiej w  szkołach średnich, przy 
aużej przewadze uczn5ów ze 
środowisk negatywnie ustosun­
kowanych do 3oIski Ludowej, 
na negatywny stosunek do niej 
części nauczycielstwa, co w  su­
mie wytwarza w  szkole atmo­
sferę utrudniaiącą przenikanie 
idei demokratycznych Mówiono 
również o braku doświadczone­
go kierownictwa i pomocy ze 
strony nauczycielstwa dla orga- 
nizacyj młodzieżowych, które 
wskutek tego nie spełniają w 
pełni tej roli w  kierowaniu mło 
dzieżą, jaka im przypaść powin­
na. Jednocześnie wskazywano 
na środki zaradcze. Aby pozy­
skać młodzież dla idei demokra­
tycznej należy jej przedstawiać 
wielkie, ogólnonarodowe warto­
ści, jakie są dorobkiem obozu 
demokratycznego, należy wzbu­
dzić w niej entuzjazm dla wiel­
kich zadań stojących nrzed ca­
łym narodem, należy ją zbliżyć 
do pracy robotnika i chłopa, 
aby potrafiła ocenić wartość je­
go trudu; należv młodzież argu­
mentami rzeczowymi przekonać 
o słuszności przemian społecz­
nych w  Polsce. Na to trzeba, 
aby nauczyciel był uzbrojony w 
odpowiednie argumenty. Nau­
czycielstwo musi sie więc do­
kształcać,5 uzbrajać się w broń 
ideologiczną.

Po przerwie wygłosił pięknie

i głęboko przemyślany referat 
p. i. „Marksizm a nauczanie i 
wychowanie** tow. dr. E 'jłuski. 
Wskazał on na stare nawyKi 
myślowe, na pozostałości my­
ślenia magicznego metafizycz­
nego i idealistycznego jako źrć- 
dła tendencji konserwatywnych. 
Trzeba nauczyć młodzież my­
śleć kategoriami naukowymi, 
trzeba w niej wzbudzić zrozu­
mienie ciągłości i powszechno­
ści zmian w każdej dziedzinie 
życia i myśli. Należy ją .wdra­
żać do myś1 enia ścisłego i od­
rzucenia doktryn irracjonal­
nych. .

Trzeba nawiązywać do naj­
lepszych polskie® tradycji wol­
ności i sprawiedliwości społecz­
nej, przedstawić jej ambicje na 
przodowanie w  dziedzinie postę 
pu, na utrzymanie tych najlep­
szych polskich tradycji, które 
podkreślił Marks, nazywając 
Polskę „międzynarodowym żoł­

nierzem rewolucji**. Marksizm 
w nauczaniu oznacza nauko­
wość, marksizm w wychowaniu 
to humanizm socjalistyczna.

L kolei wygłosił referat orga­
nizacyjny tow. Lcrek. W  ciągu 
roku liczba nauczycieli pepe­
rowców w  naszym wojewódz­
twie powiększyła Się ze 110 do 
600 Duży napływ nowych człon 
ków, którzy przyszli do Partii 
w przekonaniu o słuszności jej 
zasadniczej linii politycznej, ale 
bez teoretycznego przygotowa­
nia marksistowskiego narzuca 
konieczność samokształcenia. 
Każdy nauczyciel peperowieo, 
dl? którego wydawnictwa, książ 
kowe są często ze względów ma 
terialnych niedostępne powi­
nien przynajmniej czytać prasę 
peperowską: „Trybunę Robotni- 
czą“ , „Trybunę Wolności** i „No 
we Drogi". Nauczyciel pepero- 
wiec musi brać czynny udział 
w takich organizacjach jak

TUR, jak ZWM, jaK ZHP, mu­
si uaktywnić swoją działalność 
na terenie ZNP. Nauczyciel pe- 
perowiec powinien w. każdej 
dziedzinie pracy przodować i 
świecić przykładem wszystkim 
innym nauczycielom. W końcu 
tow. Berek zaapelował do ze­
branych, aby mu pomogli w 
pracy na stanowisku kuratora 
śląskiego okręgu szkolnego

Poszczególne referaty i prze­
mówienia zebrani wysłuchali 
z dużym zainteresowaniem, da­
rząc mówców gorącymi oklaska 
mi. Szczególnie gorąco przyjete 
zostało przemówienie tow Ber­
ka i dwugodzinny piękny refe­
rat tow. dr. Kałuskiego. W  koń­
cu zjazd uchwalił rezolucję.

' Nowe drogi, wytyczone przez 
zjazd, będą dla licznej rzeszy 
nauczycielstwa peperowskiego 
drogowskazem w jego codzien­
nej żmudnej pracy,

Erowha admiminimim
imiiiiiiiuniH

Po Targach Poznańskich
Nasze pierwsze powojenne targi 

międzynarodowe zakończyły się.
Przed otwarciem Targów Po­

znańskich pdsa^śmy, że ich zna­
czenie gospodarcze zależeć będzie 
od sfinalizowanych transakcj1 
Ooecnie 'stwierdzić możemy, że 
dały one wynił. tak najlepszy. 
Kontrahenci zagraniczni poczyni 
ii „zereg zamówień .których sumy 
ida w miliony dolarów.

Już w  ciągu pierwszy On dni 
sprzedano wszystkie wystawione 
maszyny ,m. in. maszyny włókien 
nicze do Norwegii Wielkie aadn- 
teresuwiai Je zagranicy wywołały 
nasze meble, chemikalia oraz wy­
roby porcelanowe, których część 
przeznaczona na eksport oceniana 
je >t na pół miliona dolarów. Diiżs 
zamówieni a 1 'łt.zymił przemysł 
włókienniczy. Jego eksponaty prze 
znaczone na eksport, ocenia się na 
% miliony dolaró w. Bardzo waż­
nym jesit dla nas fakt, że towary 
zamówione przez kupców zagrani­
cznych na Targach będą płatne 
wyłącznie w  obcej wr łucie, po­
ru? w aż nie wchodzą , one w  ramy 
obowi ą zuj ących umów handlo­
wych. W ten. sposób ctrzymamy 
poważną ilość dewiz, potrzebnych 
narr, aby importcwr.J niezbędne 
dla wykonania planu inwestycyj-

FABRYKA PAPIERU W CZUŁOWiE
Do roku 1938 fabryka ta byle 

własnością niemieckiego kapita­
łu. Kapitaliści niemieccy upra­
wiali politykę w"Eysiku i polity­
kę narodowościową w tam t ii.b?_ 
ce. W administracji ich fabryki 
na . _ banów1 skach kierowników 
stali wyłącznie Niemcy.

W  minionym okresie naróc. poi 
ski na Śląsku walczył o prawa 
.icilsfcości, w etaył o formy demo­
kratyczne. Tragiczne więc było 
położenie “ ataków, wykorzysty­
wanych długie lata przez wroga, 
który ciągnął olbrzymie zykki " 
ich nracyi Widzieli doskonale, że 
ertne“ześnie niemiecki 'japitali-

RZECZY
CIEKAWE

APARATY DO WYKRYWANIA 
ZŁOŻ NAFTY

W Leningradzie zbudowany zo- 
stal lierwszy aparat w  Euro. ie, 
>rzeznaczony do wykrywania złóż 
aft"wych. Aparat ten pozwala ar 

wykrywanie złóż naftowych w pro 
mieniu 40 km.

AUSTRALIJSKA WYPRAWA 
PODBIEGUNOWA

Jak donosi agencjr Reutera, pre 
mier australijski Chifley oświad­
czył, że nąd wyasygnuje 100 tyslę 
cy funtów szterHpgów na ekspedy 
cię podbie runową, planowaną w ro 
ku bież. prze* Australię.

BADANIA NAD WPŁYWEM 
RADIOAKTYWNOŚCI NA ZYCIE 

ROŚLIN
Radziecki Instytut do Badań Ge­

ochemicznych przeprowadza deka 
we badania nad wpływem radtr- 
aktyw .oścl na życie roślii Proie- 
sor A1rksander Winogradów w  
..ywiaazie udzielonym korespon­
dentowi Tass — powiedział, że lo 
świadczenia wykazały, iż pod wpły 
•yem radioaktywno^Jl większy,
się zbiory oraz przyspieszono kwit 
nięcie 1 dojrzewan.s roślin. Bura- 
kł cukrowe pod działaniem radioak 
tyr/noścl wyka?uj§ $rgżSĘjgj gro- 
SSSt sufeci../'

sta prowadzi politykę rozłjijaćką, 
politykę przeciw narodowi pol­
skiemu. W czasie okupacji nie­
mieckiej ta polityka wyikazała 
icłr wrogie nastawienie w  stosun 
ku do Polaków.

Ci wszyscy, którzy scali na sta 
nowisfcach kierowniczymi, byli 
zdecydowanymi wrogami narodu 
polskiego, s patriota Polak, po 
mimo że posiadał odpowiednie 
zdolności nie mógł zająć stanowi 
ska, odpowiadającego jego kwali 
fikacjom, jego uzdolnieniom za­
wodowym.

Nadszedł ciężki okres niewoli 
hitlerowskiej. Niemcy w  tym tere­
nie daltj prowadzili swą rozbija- 
cką politykę, stosując metody ka 
stoiwego pogrupowania obywateli 
i  celowo zdążając do skłócenia z 
sobą społeczeństwa polskiego na 
Śląsku.

Fabryka v papieru uB sKutek 
działań wcjenny~h została znisz­

czona i zdewastowana, pozostały 
zgliszcza popioły i gruzy.

Pracownicy którzy z imiesziki- 
wali n= kolonii fabrycznej, widząc, 
że ich zakład pracy tak strasznie 
zniszczony, przystąpili w  dniu 6 
lutego do intensywną, pracy. Wy 
brali spośród siebie kierownika, 
który prowadził wspólnie z ca­
łym zespołem tę wielką pracę od 
buJr»wy z  rum.

Ci wszyscy, którzy pierwsi sta­
nęli ao pracy, już w miesiącu 
maju wyprodukowali pierwsz; 
półfabrykat celulozy, która zasi­
liła cały pizemysł papierniczy. 
Pracownicy, pracujący przy jdbrn 
dowie nie pytali się, ile im za to za 
jłacą ilatego, że wiedzieli i 
wczu wali się w  to, że zakład, któ 
ry odbudowują jest ich własno5
cdą i zarazem:
czeństwr

nego surówce oraz, brakującą jesz 
cze żywność . Zawarto również na 
Tajgach powpżne transakcje han­
dlowe wewnętrzno,-krajowe..

W  ten sposób Targi Poznańskie 
odegrały poważną i pozytywny ro­
le w  rozwoju nasnych stosunków 
handlowych z wgranicą i przy czy 
nib się ponadto, do ożywien.a han 
dlu krajowego.

Ale znaczenie naszych pierw- 
wszych powojennych targów mię 
dzynarodowycb nie ogranicza się 
tylko do za-.-*irtyĆŁi transakcji.

Prócz charakteru bandlowegc 
Targ* i3 jznańskie odegrały rolę 
przeglądu naszych ciągnięć pro­
dukcyjnych .K to widział, z jakim 
rji.edowi erzan: ?m i podziwem egią 
diali cuhzoziem wyroby naszego 
przemysłu włókienniczego, nasze 
lokomotyw1' i  wagony, meble i fa 
janse, maszyny i p.zyrządy — ten' 
zrozurme, że 'targi odegrały oibrzy 
mią rolę propagandową.

Zagranicy brak rzetelnej infor­
macji o nowej Polsce, reakcyjne 
koła zagraniczne starają się oceeir 
nic nas wobec opinii, publicznej. 
W Foznaniu przedstawiciele 
sfer handlowych dwun astu 
państw, bdoi^cych udział w Tar­
gach Poznańskich, oraz szereg 
przyjezdnych z innych państw, 
przybyłych specjalnie na T^rgi, 
mogli się naocznie przekonać o na 
szych wielkich • osiągnięciach w 
dziele odbudowy. Przemysłcw-cy 
zagraniczni SŁezeize oświadczała, 
ż< nie yyobraż li sobie, aby w 
dwa lata po wojnie kraj tak zni­
szczony jak Polska ,inógł wystąpić 
na Targach z podobnie imponują 
cą, zarównt. nod względem ilości 
wystawionych eksponatów, jak i 
jakotci wyrobów rewią najróżno­
rodniejszych dziedzin produkcji.

Cudzoziem1” 1 zwracali również 
baczną uwagę na duży udział pro­
dukcji Ziem Odzyskanych w eks­
ponatach targowych, świadczący
0 zagospodaroi niu ich przez Pol 
skę, i o nierozląci sj więzi, Leczą­
cej te ziemie z resztą kraju. Spe­
cjalnie w  przemyśle bawełnianym
1 'lektmtechnicznym ilość wyro­
bów Ziem Zachodnich była impo­
nująca.

Targi Poznańskie, zakończyły 
się.

Przyniosły nam ont poważne 
transakcje eksporto1 re i duży suk 
ces propagandowy

Miejmy nadzieję, że następne

Targi będą jesz- ze lepiej zorga. i 
zowanc i staną się jeszi i  większą 
demonstracją prężności gospc<iar 
czej Polski Ludowej, poprzez rea­
lizację planu 3 ’etniegn odbudo­
wującej sit; ze zniszczeń wojen­
nych.

K. DANKOWSKI.

FILM  DLA FRANCJI 
REALIZOWANY W POLSCE
W połowie kwietnia br przy­

był do Poltki znakomity .eżyser 
francusld p Eli Lotar. któr;> w 
chwili obecnej nakręca śreckńo- 
metrc.żow.i film dokumentalny 
produkcji polsko - fraiicusicir.i 
Treścią filmu jest życie polskie! 
górników — repatriantów z Frar 
cji aa Ziemiach Odzyskanie1- 

TOMASZ MANII 
ODFZUCA ZAPROSZENIA 5 

Nowy J«rk. Znakomity risanz 
niet^-ieeki Tomasz Mann udaje 
się w najbliższym czasie do 
Europy, celeir wzięcia udziału w 
kongresie PEN-Clubów w  Zu­
rychu.

Tomasz Mann uświadczył, iz 
nie zamierza odwiedzić Niemi -ic, 
mimo licznych zaproszeń, jakie 
stamtąd otrzymał.

POLSKA NA UNTEt1 DEN 
ITNDEN 

Berlin. W dnfu 9 maja — 
w  drugą rocznica kieski Niemtoc 
— otwarto w  gmarhu przy ul. 
Unter den Innden pierwszą wy­
stawę polską. Gmacli, udekorowa­
ny barwami .polskimi i z dala rzu- 
cajE,iCym się w oczy czterojęzycz- 
ayni wielkim napisern „Nowa 
Polrma”, przyciąge uwagę publicz 
ńości, a Jługi szereg stojących 
orzec gmachem samochodów 
wskazywał na zair_te_esowanie, 
jakie wystawa polska wywołała 
wśród przedstawicieli państw so­
juszniczych. Otwarcia wystawy 
dokonał szef Polskiej Misji Woj­
skowej w  Berlinie gen. Prawin, 
w  otoczeniu oficerów i w obec­
ności licznych gości, reprezentu­
jących zarządy ..wojskowe czte­
rech mocarstw orar ’ misje woj­
skowi akredytowane przy Sojusz­
niczej Kadzie Kontr cli.

SŁYNNY i  A L E I ANGIELSKI 
W POLSCE

Wurszrwa. W wyniku pertrak­
tacji, pj'nwadzOiiych przez przed­
stawicieli Britisn Coundl z biu­
rem współpracy kulturalnej 1  zł- 
ąranicĘ p ^ y  Ministersty.ie Kul- 
ury i Sztuid. dyrekcją Państw. 
Teatru Polskiego oraz Centralne­
go Biura Ko oertowego, przybyć 
ma we wrześniu dr> Polski ł t n o j  
balet angielski „Sauders - Walię 
ce”. Reprezentacyjny ten zespół 
tańca klasycznego, liczący okołc 
70 oróo. zabawi w Warszawie 
4 dni, dając 7 przedstawień. PraB 
widziane są po>.a tym występy 7t  
Operze Poznańskiej.
KONIEC W LASTA BURIANA 
Praga. Znany czechasłowt-ck. 

komik filmowy Wlasta Ruria". 
został ponowił:? skazany ,przez 
Nadzwyczajny Sąd Ludowy w 
Pradze na 3 miesiące więzienia 
i 500.000 koror grzywny ze "  »pół 
pracę ł  Niismcar,,: w  okresie oku­
pacji niemieckiej. Artysts ten, 
iak podaje ura®a. jesl już na za­
wsze stracony dia filmu cze­
skiego.

SETNE PRZEDSTAWIENIE 
Warszawa; W -dniu 15 tm. 

w  Teatrze Muzycznym w Domu 
Żołnierza odbędzie się jubileuszo­
we 100 przedstawienie „Żołnierza 
królowej Madagaskaru”, świetnej 
kamedi muzycznej vr opracowa­
niu Juliana Tuwima, w . k tó r" 
publiczność waiszEiuskr gorąco 
oklaskuje swoich "uluoieńów' 
Zimińska. Sempolińskiego. Olszę 
i Mrowińskiego oraz ćaiy, dosko­
nale zgrany zespół, zaś ropular- 
na już dziś piosenka, o Warszawie 
jest co dzień- bisowana.

Dc setnego przedstawienia od­
wiedziło Teatr Muzyc®1'; około' 
45.500 widzów.

Chłopska Droga
masowy tyr*adrik iH polskiej

U
WysKedi nowy numer „Chłop­

skie; Drogi”  z datą 11 maja 1947 
roku. „Chłopska Droga” — jest 
tygodnikiem pr^sznaiczonym dla 
wsa ptiskiej, dla szerokiej rzeszy 
mało i średniorolnego chłop- 
stw i oraz robotników rolnych^ 
Przeglądając pismo, próbujemy 
je ocenić pod kątem widzenia 
zainteresowań wsi.

Uderzają dwie rzeczy. Przcue 
wszystkim fakt, te artykuły są; 
pisane Pros*ym, dostępnym ję­
zykiem, bez trudnych i niezro­
zumiałych wyrazów obcych. Na­
wet tam gdzie taki -wyraz jest 
niezbędny i t  .udno go zastąpić 
imij^m, idzie od razu umiejętnie 
wstawiony komentarz, któr1 go 
wyjaśnia. ,

DrugE cecha pisma to rozum­
ny dobór tematów. I w  tym 
również przejawi? się celowa i 
słuszna myś! przewounia.. Re­
dakcja nie choruje na „chłopo­
manię”, nie chce zamknąć siwe­
go jzytomika w  wąskim kręgu 
czysto wsiowi :h tematów. Prze­
ciwnie, szert.au uwzględniając, 
fachowe i społeczne zagadnienia 
-ylnc redakcja poznaje jedno­

cześnie swtjjo czytelnika ze spra­
wami ogólnopaństwowymi.

Tak np. nume1- otwiera arty­
kuł o budżecie Państwa. Z arty­
kułu d'wiaduje się czytelnik 
skąd Państwo czerpie swe do­
chody i na ro je wydaje. Głów­
na myśl, ulóra autor uzasadnia 
cyfrowo jest ta. że Państwo na­
sze sprawiedln de rozkłada cię­
żary podatkowe na ludność) że 
klu Jest b' rdziej zamożny ten 
więeej płaci,

Na, drugiej stronie czytamy 
przemówienie tow. Wiesława, 
jyygkmon1 na akadw_h pierw- 

tmajawej w  Warszawie. Prse- 
.nówieni' tc. wprowad' s chtopa 
w  krąg wielkich zagadnień poli­
tyki światowej. Jest nad czym
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pomyśleć po pfż;etzytaniu go.
Stronica 4 risma ma charak­

ter stałej kolumny i nosi nazwę: 
„Co słychać na świecie?” Na tej 
kolumnie czy telnik znajdzie zaw­
sze opis i ■wyjaśnienie najcie­
kawszych wyda- !zeń politycz­
nych, które miały miejsce w  cią­
gu ostatniego tygodnia na całym 
świecie. a autor podaje je krót­
ko i treściwie. T? kolumnę mo­
że posłużyć dla il-zia a ^  oświa 
towych wsi, jako cenny ma 
terial ao opracowywania poga­
danek o międzynarodowej sy­
tuacji politycznej.

- Główną myślą ostatniego nu­
meru „Chłopskiej Drogi” —  to 
spraw i Ziem Zachodnich. Pozo- 
stato jszcze na noc/o Odzyska­
nych naszych Ziemiach kilkaset 
tysięcy Nienioów. Rząd wysiedla 
ich obecnie żeby zakończyć ak­
cję całkowitego c czyszczenia 
tych. terenów z elerhentu nie­
mieckiego. To stawia przed nami 
kor.iecznoś.- przesiedlenia na te 
Zianie elementu polsk go, a 
zwłarncza. — chłopa polskiego, 
żeby zajął miejsce Niemców, zę­
by zaorał i obsia1 grunta i zli­
kwidował ugory.

Akcja . zaludnienia Ziem Z& 
chodnich leży żarów ao w intere- 
się Państwa i nirodu, jako cało­
ści, jak też w  interesie csobisfym 
chłopa. Nb Ziemiach Zachodnich 
Są jeszcze wolne, urodzsjnc 
grunta i chłop, który przeniesie 
się tu z UTŁelui hraye] terenów 
centralnej PolsŁ. może otrzy­
mać większą gospodarkę i po­
prawić swói byt.

„Cr łoipska Droga” przychodzi 
z pomocą i Państwu i chłopu v 
tej akcii przesiedleńczej. Poświę­
cony jest je j -eportaż p. t. „Chło­
pi z Piotrkowskiego wyjeżdżają 
po dobrobyt”. Jak wiadomo 1,000 
rodzin chłopskich z powiatu 
Piotrków Tr/bu”  ailski szykuje 
się dc wyjazau na Ziemie Od­
zyskane z całym swoim dobyt­
kiem. Korespondent opisuje od­
jazd pierwpzych 87 rodzin z tog* 
powiatu.

2 ‘ gadnieniu Ziem Odzyskanych 
poświęcony jest również arty­
kuł” „Nasi bracia — Polacy" 
to słoiunkacn między osadnika­
mi a ludnością autochtoniczną),

ojaŁ nowelka Ićzefa Mo-fona 
„Zgniłek”.

Pogatc reprezentowany iesl 
fachowy, dział rolny i korespon­
dencje chłopskie p. t. „Listy ce 
wsi”, orąa.’ żywo i dowcipnir 
prowadzony jest - dział humoru. 
„Chłopska Droga” jest rzeczywi­
ście na dobrej drodze w  slużbu 
polskiemu chłopu.

Jerzy Nawrot

Udział Polski 
KONGRESIE

b. ^ iĘ źn iw  jmSItycaiych 
w Pradze

PRAGA, 12. 5. W pierwszych 
dniach maja odbywał się w 
Pradre Kongres b. Więźniów Po 
litycznych. Delegatami Polski 
byli A.ystyna Żywulska, wica- 
przewadnicząrs Rady Naezeluej 
Związku, więzień Oś ięcim i* 
autorka książki pt. „Przeżyłam 
bświęcim *, dra; dr Tadeu sz Bho 
mecki, członek Zarządu Giówn* 
go, w ięzliń  Orar/crhurga. Po­
za Polską brali udział w kon­
gresie: Francuzi, Holendrzy,
Austriacy i Grecy. ,

Organizacja zjazdu była pier­
wszorzędna. Tysiąc delegatów z 
Czech i Moraw obradowało 
przy udziale najwyżfzycb oso-- 
bistości piństwowych, jak pre­
mier Gottwald. minister geń. 
Svoboda. W  związku z kongre­
sem CzEsi wydali specjalny nu­
mer swego orgam. „Hlas Cswa- 
bożenych”, W  numerze tym 
znajduje się dosłowny tekst 
przemówienia ministra Moloto- 
wa w  sprawie polskich granie 
zachodnich, ( raz wywiad mini 
stra Modzelewskiego. Udziai de­
legacji polskiej w  obradach był 
bardzo znaczny. Każde przemó­
wienie kończyło się manifesta­
cją przyjaźni i braierstwh sło­
wiańskiego między Polska f  
Czechami.

Książka p. Żywulskiej, dc3k"cf 
nale odmalowująca tragiczna 
stosunki w Oświęcimiu, będr'1  
przetłumaczona na język czeski, 
oraz francuski.

uboży i kursy żeglarskie
tc okresie letnim

rt. u iw W«ticaw« | MAM ifąi tnij*

M 0  ' ;

Jc) Zarząd główny Ligi Morskiej, 
celem umożliwienia młodzieży od 
pov leaniero i pożyiecs -  3go spę­
dzeni- oL.-esu letniego, organizuje 
specjalne kursy i obozy żeglarski? 
Obozy takie czynne będą w Poste 
minie, Kruszwicy i Łuczanach.

Przez okres 4 tygodni młodzież 
rot itnicza i szkolna będzie mogła

sprzęten wodnym oraz z pol&LInt! 
zagadnieniami merskimi.

"ierwszv turnr,3 obozów rozpoc 
nie się w  czerwcu, lifebnie w d*n 
uTzial młodzież .„hotnlcz / ca<eJ 
Potoki.

Nastepn-1 tur ars k rsów 91a 
■nludz robotniczej rwać ją,

-'*»« M158IŚ* ‘  '



TRYBUNA ROBOTNICZA Siar.
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Caiy kraj obchodził uroczyście
Sm?i to ZZtotfćięsłwa

ł«lka akademia 
" w Siaiay

Ef W  ramach uroczy
związanych z drugą rocz- 

ij.® zwycięstwa, nad Niemcami, 
C2 sie w dniu 11 b. m. uro 

ysta akademia w „Romie1* dla 
°<tzieży szkół warszawskich.

Ij Nił akademię przybyli.
?5?8« .Zarzycki, zast. wicemmi- 
. a do spraw polit.-wychowaw- 

yc^, ppłk. Szamberg i Inni.
gdzież szkól warszawskich 

czelnie zapełniła salę „Romy**, 
, Sanizacje młodzieży reprez^n- 
Dr^li: ZW M . AZWM, „życia1*, 

, Harcerstwo i „Wici“. 
v Estradę „Romy** udekorowano 
/ ’vami nr rodowymi i sztan- 

r&toi: i zlockim, ju„asio
, czochostowaokim o-
> 1iańsłw sprzymierzonych. 

v°; ».c sztandarów widniała oz- 
t ^ a grunwaldzka: podłużna

Ę2a brązowa z orłem i dwu-bią
mieczami.
fflmię zagaił mjr. Fllsrn skl, 

^ ą ją c  imieniem odrodzonego 
°iska Polskiego zgromadzoną

Mjr. Flisoiraki wygło- 
. "obranych dłuższe prze- 
Menie w którym przadsta- 

s,. zwycięr,ki szlak Wojska Pol 
,l6fto, który z-prowadził żoł- 
9fzy pdskich ni do Berlina, 

iś — mówił mjr. FHs^wski 
 ̂ kiedy różni panowie nówią  

pev *Lji -ranie na zachodzie, 
cielibygmy im zadać pytanie: 

u y kyliśyie rozstr zeliwani i mor 
.„^dhi w  obozach Śmierci i ka 
. *ach więzieff Gzy przelo­

cie krew na polu walki, 
jj* szlaku od Warszawy do Ko- 
■*-*zegu. Za przelaną krew na 

1 valki mamy pr&wo ":awc- 
Precz z ratami od Mt- 
Ziem Ou/ydanyohi

, . > , e zwycięstwo było moż- 
jj, . 9 dlatego, że wałczyliśmy rą 
J \  Przy ramieniu z żołnierzem

C.^zisckim, .jKspojnaganl za? 
s‘8oką bronią — zakończy?

'■ ^lisowski swn orzemówin- 
8Be’ *ywo oklaskiwane przez 

umadzoną niłcdzioż.
Na:stąpnie odbyła się częaó
^tytana unoazysto^ca

W  ^ f a f e H f i

.dniu wczcmjsi^ym w  teanrzb 
jłowacWegc w  Krakowie 

się urocz > sta' akader.. la
rocznicę Zwycięstwa, 

akademii wzięli udzdsił w o -  
kr-ateowsiri dr. "aadmierz 

g/jj^hkiewicz, dowódca O. W. 
w®; IM is-W ięckowski, przedsta- 

partii politycznych, Ołcrę- 
r , I "Somiisjj Zw iązków  Zawo- 

, jrgamizaiOBrj i x>wa- 
oraz licznie zebrana ptu- 

mość. P o  odegraniu Potene- 
^ Ittz e z  orkiestrę Zw iązku Z a-  
- towf-go Kolejarzy akademię 

gen. Prus-Więcssowsiki 

Jh. Więckowski naświetlił w  
T-rzemówieniu w kład żoi- 

polskiegr w  odrodzonej 
Polskiej W * zwycięstwo

nad faszyzmem przy boku Armii 
Czerwonej.

W  imieniu Polskiej Partii Ko- 
Dotniczej irzemar-ia- przewod­
niczący lowarzyr.wa Przyjaciół 
Żołnierza, tow. Chlebowski.

Międcy innymi mówca przypo­
m niał it-iałałność polskiej par­
tyzantki w walcfi o wolność na­
rodu. Cały naród polski walczył 
o demokratyczną ojczyzn^,, o 
Polskę Ludową o Polskę chłopów 
j robotników Dziriejszc święto 
L ito cięsłwa jest tym większe, że 
obchodzimy je  w  takie; Polsce, 
o j aką w al-żyliśmy, za jaki- gi­
nęli najlepsi synowie ojczyzny,

Z kolei w  tanieniu PPS red. 
Kieta stwierdził konieczność u- 
trwalenda i  pogłębienia pokoju 
dla lar zeg jutra szczęśliwszego 
rozwoju narodów, miłujących po­
kój.

Po oficjalnej części akademii 
nastąpiła część artysty&n*.

W Katowicach
KATOWICE. Z  okazji drugi* J 

rocz_icy zwycięstwa odbyta się 
w  Filh». -tonil Państwowej w  
Katowicach uroczysta atoatfanua, 
w której wzięiP udzia przedsta­
wicie.. wł fliz wojowór- ti. ■, por­
ty j politycznych, arganizacyj po 
łecznycfa, przedstawicieli Anr*i 
Radzi* ode] 1 Wojska Felskk jo. 
Jit«-Jyutość zagaił przewodniczą­
cy, Wojewódzkiej Rr.iy Narodo­
wej, tow. Tkocz,

W hnieotu Tow. Bczyju^ni ? o h  
flUco-Radsiecidej przenjówit obi. 
Kaaraki, który dał wyra t uczu- 
dnm wdzięczności, nurtującym 
oałe społeczeństwo polstuc, dla 
potężnej Aranii Raw x~ii"ij. Wie- 
c^j.Cy sojusz obu p«nstiw jest 
najlepszą gwarancją nie tylko 
-uwertnnł/ 4  SoisisJ, ata bezpie­
czeństwa l pokoju świata —> aa- 
kc^^zył mówce- 

Z  kniei nrzen:ówt» owacyjnie 
witany1 praedstawidel Woj Ra- 
dzieddich, mjr. i H e W f W s k ą  
zał on na wspólne oflwy. kednie-. 
rza poiskdegc i zadsdeckiego, 
którzy włożyli największy wkład 
do uzyskania zwyci jtw » i  ad 
w Togijr. Wspólnie przelana 
kwsw cemer uowała m> wieki 
przyjaźń poisk^-odsilecką.

■Przemawiając w  Jmi-ińu Woj­
ska Polskiego, m»r. Iglełskl 
„Łsńerdził, że choć minęły dopie­
ro dwa łatr to jednak dzisiej­
sza Polska może się poszczycić 
niebywałymi sukcesami tak w  
oollityce wewnęu^nej, jak 1 za­
granicznej. Okr-ykier.) na 
braterstwa broni z  
radzieckim, za^ońc^ył major 
■‘‘kleiste* swe piycrnówienie, W 
Inteniu partii -jliitycznynh i 
związków i mwodnwych prrsmó- 
w fl yose1 Now^ckŁ

Delegacje 
-  "fanizacji społecznych złożyły 
hołd przed pemnikiem pdegłyoł 
żołnier y  Armii Czerwonej w  pai1 
ku im. i  ’ jołaitowskicgo i przed 
płytą Nieznanego Żcbiierza. W  
dniu l ł  om. Odbyła się msza św. 
■połowią odprawiona przwz ks. płk 
Ł a - rynoTricza, po czym kampa­
nie elewów szkół oficerskich, podn 
ficerŚRich oraz oaiziały ORMO 
Zwuy.ku Uczestników Walk o 
Wolność i Demokrację oraz 
"rzedstawicieli organizacji uiło- 
dzież~wych z  pocztami sastandi- 
r.'wym! przedefilowały przed ko­
mendantem garnizonu łódzk,eg '» 
Na okolicznościowej akademii, 
z^Tganizuwar *:j prze? Komitet 
■Wojewódzki PPS inzemówienie 
wy -jłosS minister aodminish aoji 
publicznie] ob. Edward Jsóbk» 
Morawski.

W Poznaniu
Obchód Święta Zwy 

cięotwa roap-Tzął się w  Poznaniu 
10 bm. apelem yilegiyO, na sto­
kach ' y*ąideli i pochodem oddz*."i 
łów wojstoowj ch, nganiz»cgi spo 
łecznycb. politycznych 1 młodzie­
żowych.

W  dniu l i  bm., po uroczystym 
nabożeństwie w  kościele garniz. 
nowym, oJ yła się w *tuii Uni- 
w  rsytetu PoBŁiańslde, j  okoli cz- 
ściowa akademia. W  godzinach 
wjoozwmyoH odbyły się w  par­
kach i  ogrodach mlejslwich saba- 
wjy ludowo.

T7 Gdańsko
Uroczystości „Świę­

ta ŻWjCięrtr/a" rozpoczęła w 
Gdańkbu pobudka ijkiesfcr woj­
skowych, które nazemasftayiwał' 
ulicami miasta. Pc uroczystej 
i iszy św. polowej, przy Bramie 
Ck wsikiej uformował się yochód, 
który nadążył do pomnika caoł 
gisto^r, ^diśie n-stąpiło urotTSte 
złożenie wieńców. Po przemówię 
talach przewodnlcrątagc ;dań 
skiej ,VRN ob. Dudy-Dń^wiarza. 
ńraeóistaiwicleli wojska, Związku 
b. Uczestjifefyy W'dk o Nlepodle 
głość i Demokracją, olsz partii 
polit;’"  ̂ lyct pochód udał się do 
sali „Bolonii” , gdzie odbyła się 
uroi- ysta akcaemia. .

„bUDUJEMY POLSKĘ STflOMT
Radosny obchSd Iraccy irogo święta iwtniczep
W dniu 11 maja hr. eolscy hut­

nicy jochodzul ’ irOi.zyścl‘j swoje 
tmdycyjne, doroczne święto.

Patronem zaszczytnego zawód', 
hutniczego jest św. Florian.

f f  dniu wrmrs jszym świetlice 
wszystkich hut w oałej Polsce 
przepełnione były po brzegi tymi 
którzj na swych sztandarach wy­
pisali hasło: „Tworzymy Polskę 
stalową” .

Dorobek hutników w w y g o lo ­
nej Ojczyźnie jest olbrzymi. Wzro 
sla wydajność i jakość produkcji. 
Wielkie inwestycje i ofim.ia pra­
ca dały wspaniałe rezultaty.

Uut uczy Sztandar Pracy prze­

chodził z rąk najzasJużeószych za­
łóg, w ręce zwycięskich 
szlachetnego wyścigi, pracy

Różne były warunki tecnniczne, 
lecz jednakową była siairwa wo­
la odbudowy tego ważnego, klu­
czowego przemysł u.

Wymienialiśmy częs;o nazwiska 
wyróżnionych hutników Ptyizi- 
wiaiiśrry wsaust produkcji stali, 
koksu surówki, cynku i ołowiu. 
Imoopjwały nam fakty budowy 
wielkich pieców, u»czędność ma­
teriałów ogniotrwali c t  podnie­
sienie wydajności pieców rn^rte- 
nowskicii, wynalazcc. eć robotni­
ków, inżynierów i  te»śinik'w.

akcja . biórkt ^  wu, t u ,  > a r t  
niotwa w zuor -rżeniu w  [ lip.

Kronika pn.»ny<4u hutnicznga 
posiada piękna wydarzenia I v  -J 
kie czyny. Za te czyny, całe spo* 
łjczeństwo otsciz - hntaite^w wWh 
kim szacunkiem j  miłością.

Największe trudności przeminą* 
ły. Wyb wałnścią i uuamq primą 
liumik nfw. wykuwa lep*»s pmqr« 
szłość całemu naDodiowt.

Cały raród jer. mu wmleo 
wdzięczn-ść i uznanie. Dowwłfl 
tej wdzięcŁtaOsct i uznania wyra 
żone. zostały huinikon w  dnftl 
ich ; święta.

WC-iyni
W przeddzień urc- 

„owieta Zwycięstwa” 
oebrane na Placu Grunwaldzkim 
oddzŁ"iy mar; -Tarki wojennej 
M O,.. organizacji młodzieżowych, 
awiąakćw zey.cdowycta z poc-.ta- 
rni sztandarowymi pi-iemuszero- 
wały ulioami Gdyni, po czyn. 
pn> ro-jialonym ognisku odbył 
się apel poległych.

W dniu U bm. odbyła się uro­
czysta akademia, zorganizowana 
przez Wojewódzki Zarząd Zwiąż 
ku Uczestników Walki Zbrojnej 
o Niepodległość i uemokrację 
oraz i Kademiłcć w z Wybrzeża.

Chorzów
„Florian", „Batory" 

„K o ś c te k o "
W niedzielę, w  dniu patrona hut 

rrików, św. Floriana odbyły się u- 
roczyslości w Chorzowie, w  któ­
rych udział wzięli pracownic^ bu 
ty „Florian**, „Batory**, „Kościosz 
ko“ oraz przedstawiciele CZFH. 
zWiązków zawodowych, w, ladz 
miejskich i zaproszeni gośęie.

Prrcszlo dziesięciotysięczna rze 
sza hutnicza wzięła udział w  defi 
lać ie , udając ssę następnie na 
mszę połową, którą odprawił ks. 
biskup Adamski. d

Dalsze uroczystości miały mćej 
sce w  Domu Hutnika. Zebranych 
juoilatów i  wyróżnionych huini- 
ków powitał naczelny dyrektor 
Centraln ego Zarządu Przemyślu 
Hutniczego tow. inż. Ignacy Bo- 
rejdo W przemówieniu swoim dy

PoSudakiowy Sncha2S:v> 
odzyskana & jem In radziecka

W Łodzi
Urc-K.yatoćc‘ Święta 

Zwyicięstwa i^priedacue zostały 
capstrzykiem, w  którym wzięli 
udział iołnierze garnizonu łódz­
kiego, kampaniie PW  i WF, człon 
kowie organizacji nd^dzieaow ych 
i druź^nny barc&iskie.

SaCualin, wyspa ależąct. A j ar 
chipelagu japońskiego, rozciągają­
ca się a prbwcy ńa południ,, t 
4V ,ośol około IBflO km jest nr-, 
dłużeniem ostu tiiieł wyspy < *~S- 
skifj, Jeuso. ieiy ona u zacho­
dnich wyhrzety Oceanu S; okojne- 
jfi, naprzeciwlco ujścia izeki ,Amuv.

Do roki 1901 Uacholin należał do 
łtosjL W 1905 toku najeżdżej japoń 
scy zagarnęli południcy, 4 er ić wy 
ppy, wynędrając stamtąd rdzenną 
ludność. Po ‘.0 latach niewoV po­
łudniowa część Sachalinu wróci'a 
do Siwiązau Radzieckiego. Jeszcze 
nuać ślady wojny, ale nowe, bujne 
życte domaga się uporczywi 
swyen praw,

Perspekty gospodarcze Sacha­
linu są olbrzymie. Przyroua hojnie 
wyposażyła ootadmowy Sachaun 
w doskonal-' budulec, »y« *  zwie­
rzęta futerkowe i olbrzymie pokla 
dy węgla kamiennego.

Uuspodrrka, . ;órą prowadzili Ja 
pończycy w ciągu swego 40-letnie- 
go panowania była wybitnie rabun 
kowa. Wyemrni 1 ‘najcenniejsze 
dizewa, z morza wydobywano mi­
liony ceuWaróy- iyb zużytkowu 
jąc je  na wyrób nawozów sztucz­
nych.

Kopalnie węgla przer rabunkową 
gospodarkę okupanta po pewuyn- 
czasie stawały się nie do użytku.

Po wypędzeniu samurajów z Pc 
połudnk>wp"o Sachalinu, w stanie 
nadającyn. się do użytl.o znajdo­
wano się tylko 8 kopalń. JOzifiaj 
jen  już uruchomionych 2E kopalń,

a wl. .-ótce będzie ich znacznie wię 
cej.

Wąskotorowa Kolejka przecina ag 
eh- dr e *, wschodnie wybr saża po 
łudniowego Sachalinu. Kolej! w ta 
ciągnie się na przestrzeni ki- 
lom-»*-ół- W.BU-! miasta: Ugl. goi ' 
Sikuha, Naii-o i irtńe. Miejscowości 
K  slyię :  Malowniczy cn krajubra 
zów i bogactw n iiuralnych. Wody

■’AP0NS"l6i
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pi zj brzeż.n  ̂ obfitują w dzierątki 
gatunków ryb i we foki. Ziemia 
kryje złoto i rtęć, phyt, kwarc i 
setki -nilionów ton węgla k-mienne- 
jęó, Trzy' cswarte laiegc teiyiorlóm 
ujmują U y.

Na ziem: e odz^akane przesiedla­
ją się obywatele radzieccy ze 
stkicL części iSSRR, Jadą z ulcoHc 
R> ,» li- s Kaługi, z Kostromy i 
jpoa Smoleńska Daleka jest dl aga 
do nowego domu. Jory Uialski’ , niez 
ntaeraona Syberia, Dą’ eki Wschód, 
wreszcie port we Władystoku i da­
lej juz droga morsk i.

Krótki okręt czasu, który upły- 
cął od uhwill odzyskał Ja południo­
we?, Sachalinu.został wykorzystany
należycie. *

Odbudowa odbywa się w pełnym 
tempie.

W ciągu pierwszego roku wydat 
kowano na przemysł morski przę­
sło 3C Mili. rb. W raki. b.eżącym 
. ybudowano jul % chłodnie, 4 no 

we fabryki konserw. G.ła praca 
związana z połowem i przeróbką 
ryb ulega mechanizacji. Dwie no­
we stocznie przystąpiły do budowy 
floty ryb: ckiej
-Doskonale rozwija się rówiueż 

przemysł spużywczy obejmujący 
*4 przedsiębiorstwu urn pr> siny?* 
arrewny. ^  Osiem dużych papierni 
daje dziesiątki tysięey ton papieru, 
przekraczając wyznaczony miesię- 
ozuy plan produkcyjny c 20 — 30 
procent.

Na południowym Sachaltnie 
tworzy *e nowe życie.

rektor GZPH podkreślił wartość 
pracy hutnika lla kraju, zwłasz­
cza teraz po wojnie, po wie.^milio 
nowych t.tratach, dla usunięcia któ 
rych konieczne jest żelazo i stal 

—  „Trzeb® ,aby produkcja /osła 
nadal. Lsiagnać to d-a się przez 
zwiększenie wydajności pracy

Obecnie r:botnik pracuje w  
_nych warunkach i ta, co osią­

gnie, staje się jego ućHateni a nie 
kapitalisty. W styczniu 1946 roku 
przeciętny zarobek <? ienny wyn-- 
sił 75 d., a już w  gmćtóu zos-tał 
podniesiony przeciętnie do 180 
zł., 00 wynosi oifceła 150 proc., 
nodczES gdy koszt: c^zyroanła
wzrosły -afledwie o 10 proc.

Na rakończenta dyir. Borejdo 
złożył, życzenia Wszystkim hutai- 
oon. i wzniósł okizyk na ich 
cześć. • N

Na zaproszenie dyrektora huty 
„Kościuszki" inż. Czeohw-icza 
przewodniczący MRN w  Chorzo­
w ie ob. Chwastek udekonc - ,ał 15 
.wyróżnionych pracowników hut- 
.tacbwa złotym, 1 srebrnym i brąao 
wym krzyżem zasługi 

Przewodnjczący ^wiążku Za­
wodowego . Metalowców w  Poisct 
tow. Kifcazckyfiski złożył hutni­
kom życzenia , w  imieniu Związku 
Metalowców 

Po pom ów ien iu  k «  biskupa 
Adams .lr ̂ o. dyrektorzy hut i rad 
cy zakładowi wręczyli wyróżnie­
nia .jubilatem 25-cio • i  50-ck> 
M niej pr^T,

J?i3«mówibp4«a pGL
Dm ,. z *  jficjakm uroeryftośw. 
akońo! -Ov ITJJ

Na hacie ̂ ek6P
w Nowym Bytomiu

Trądy cyłne święto hutnika 
rozpoczęte zostało uroczystym 
nabożeństwem, bo Którym kilku 
„ysięczry pochód pracowników 
huty ,,Pokój" p izemaszerowal 
ulicami miasta.

Pochód rozwiązuje się w ogro 
dzie kasyna, gdzie wygłoszone 
zostają przemówienia, Na try­
bunę wchodzi przewodniczący1 
Rady Zakładowej t~.w. Nowak, 
który wita przedstawicieli 
władz, związków zawodowych, 
CZPH, partii politycznych oraz 
licznie zebranych hutników i 
icŁ rodziny, Pierwsze przemó­
wienie wygłosił dyrektor huty 
„Pokój", tow. }nż. Str -i owr^d. 
Po uczczeniu punięci hutników 
poległych na posterhuku pracy 
dyr. Stasikowski złożył szczegó­
łowe sprawozdanie z rozwoju

produkcji huty, podkreślając cf» 
fijwność załogi, wyniki akcji 
oszczędnościowej, oraz rcswAj 
wynalazczości. '

Ńa ze kończenie przemówienia 
dyr. Stasikowski składa hołd ju 
bi.atoir 50-cio i 25-ci., letniej 
nieprzerwanej pracy w hucie 
„Pokój” .

W  imieniu Rad; Zakładowej 
zabrał glos przewodniczący tov . 
Nowak.

Jako przedstawiciel CZPH 
przemawiał dyr. Rywik. W  tre­
ściwych zdaniach omówił o ł  « a  

siągnięcia hutnicta-a oraz zna- 
czonie tego przemyrln dla goopo 
darki narodowej,

Przedstawiciel CZZM tow* 
i! ehoii . ‘t| przedstawi! trudno­
ści gospodarcze kraju, sapów* 
niając, zs związki zawodowe, 
czuwają by poprawę sytuacji 
gospodarczej wykorzystać, dla 
peprewy sytuacji materialnej 
świata pracy.

Na-Pępny mówce wlcesiarosta 
tow. k  isi"mklawiCL poru: zyi w 
swym przemówienii zagadhiu- 
nic walki narudu polskiego 1 o- 
kupantem, uraz walkę o utray- 
miroie zdobyczy socjalnyca 

Okolicznościowe przemćwio- 
Ł it wygłosili przedstawiciele
PPR  i PPS tow, tow.: Goleń 
I Tarkowani. Pc przemówie­
niach nastąpiła uroczystość de­
koracji krzyżami zasługi wyróż 
nionyoh hutników.

Dzięsjęciy jubilatów którzy 
pFzejpratiOwaU 60 lat w  m ci 
„Pokój*' oraz 115 jubilatów
awierćwieesi ciężkiej pracy w  
tym zaszczytnym zawodzi) 0- 
trZymało dyplomy urnania 1 
premie.

Po przemówłeriu jedrsgo z 
jubilatów i odegraniu hymnu 
narodowego, oficjalną część aro 
czystości zakończono. (3)

Zafcłstfy „Elektro"

S S S r o W ERSZ YH O RA
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o czystym
I sumieniuhuiuinw

^ elbżyl; Leopold Lewip
ik j% ł to radiogram od Ruaniewa. Wzyy/oł mnie do oó- 
bi, u • N ow ’  w ypraw a zaczynała się w cześris j niż przy­
d a l i ś m y .

,i/ Mamy  dzii w olny samolot. Możecie go całko vicie 
Lodować potrzebnymi wam  i-zeczami. Zabierzecie ze so- 
{  t?-dię 'elegrafistów , .nateriąły radiowe. Umundurowa- 

%  ^r2 eślemy. D la  zwiadowców. Lecicie? Pom yś1 .ie i  daj- 
I  g ^ P ow ied ź  ze  pół godziny. Do w ieczora zdążycśe jeszcze 

zihkę spędzić z  rodziną... 
a ^ ' ‘kanie z rodziną było oczywiście, radosne, i bardzo 
Cjp" 1 J7  się je  przedłużyć A le  istniała też druga rodzina, 

błe boj ewa,  która wzyy/ała, uporczyw ie w oła łr do sie- 
i.v. -irąziutkin'. arkusikiem radiogramu: „Przekazać 

łę i ®?yhorze. Dwunastego wyruszam y na nową wyprawę. 
*tL  • - ńcesz z nami iść —  przyleć m e późmej niż Irzytla- 
bj.r ^ogon ifz. Na lotnioku czeka na. ciebie pluton Hapo- 

Ru dniew“ .
’ v 2n a «.y , że byłem  temu człow iekow i bardzo putrze-

^  °  Pół godzinie generał uścisnął m i rękę i  powiedział na 
\  J ^ o i e :  —  Życzę wam  powodzenia. Życzę wam, byśde 

radzieckim Lawrencem.
" t to n io la iy  Lawrence’& i  n ie przyszłe nagrody 

tak nieodparcie“ —  chciało się odpowiedzieć ge-

^ ^ o d z  z nam i!“ —  wołał Rudniew, Koimsarz. „ Id ż !“ 
ukraińskie dziewczęta z  podziemia Niemiec* 

^ a ,  co na niebie świeci, spadła, o lód się njrbił'

—  „Spieuz się“ —  żądali towarzysze żyw i i  martwi. Pam ięć
0  W oło.lii Szyszuwie, K o lce Mudrym, Diaczkowie nie po­
zwalała m i tu zostać... „Mateńko! Jeżeli zginę, nie odważ 
się płakać! Pądź dumna ze runie'"

Już na letnisku opowiedziałem żonie o Kostii.
—  U w  -żaj, gdyby coś stało się ze inną, w ychow aj syru.,

1 kiedy już będzie m ógł zrozumieć, powtórz mu te słowa. 
Zapamiętasz? N ie  odważ się płakać! Bądź dumna ze 
m niel"

— A  <2zy cy w  ogóle możesz zginąć? Przecież dzisiaj 
trzynasty lij»ca! „Tak, zapomniałem, Równo rok. Jelec, 
Sasza Masłów i  briańskie lasy".

—  Żenka już m ów i „partyzana -4 — uspakajała mnie 
5-ona, a w  oczach lny.

Zawarczały m otory i w iatr zdmuchnął łzę.
—  A  jeu.:ak nie zapomnij tych godnych człowieka słów 

Kostii D iaczkow'1...
Samolot z -w y ł i wzbił się w górę. Pod skrzydłem mi­

gnęła Moskwa i  pc-jc*tała w  tyle. Iła  ziem i zmierzchało. 
Na niebie jeszczt był dzień. Do lin ii frontu m ieliśm y prze­
szło godzinę „Zanim  dolecimy i na niebie będzie noc, Ńoć 
z trzynastego na czternasty iipca i943 roku".

Obchodziłem swój roczfły partyzancki jubileusz.
„G viazdka, co na niebie świeci, spadła, o lód się roz­

biła. |
Pomyślaiem  o komisa/zu. K iedyś wyjechał na jakaś 

naradę i nie b y i j  go w  oddziale półtora dnia. Po pou ocit 
szybko obszedł tabor, roąjożony pod sosnami koło błota, 
t-weżnie oglądając'wszystko dokoła, po czyrr padszedł do 
sztabu i 7  ulgą powiedział do Ba^ymy:

—  Tfu... Wszystko w  porządku... StęsKnifen- s ię „.:
■—  Rodzina, prawdzi wa rodzina —  uśmiechnął się ze zro- 

zumieniem G rigori Jakowlewicz.
T;o samo odczuwałem, kredy maszyna przełatvwała iiad 

Irnią fror+u. A  potem na miejsce tego uczucia przyszło 
;rwożne“ : A gdy skończy sie wojna —  co w tedy? Przecież 
kiedyś wreszcie się skończy? Jak zostawimy te bliskie ste­
ny, sosny, izby i  ludzi-towarzyszy? “ I  boleśnie ścisnęło sio

ser ce. A  może to wszystko dlatego, że maszyna szła na w y­
sokości trzech tysięcy siedmiuset metrów? Trochę m rozi­
ło  i  zatykało oddech... P o  czterech godzinach wyraźnie 

. ociepliło się W  dole widać było ogniska. U  ognisk —  lu­
dzie ogniste pasy rakiet i  ognie sygnałowe... Zniżamy lot.

Po upływ ie m inuty kilka miękkich uderzeń i  samolot 
mhamnwał koło ostatniego ogniska... Jesteśmy w  domu. 
Zdążę czy nie zdążę? .

X X X IX .
Sam olot'przyrulował na dzień do lasu. La tem n cc  był:-, 

za krótka, ażeby można było wrócić, i  na lotnisku Sabu- 
row 1 organizowano dzienny postój. Jednej iocv maszyna 
przylatywała i o  nas, następnej odlatyw ua  z powrol m

Oczekiwali mrue Hapomenko, Wołocha Łapii* i  party- 
zanći trzynastej kompanii. Okazało się, że c udział w yrn - 
szył poprzedniego dma i Rudniew wysłał pluton zwiadow­
ców na m oje spotkanie. 1

„ A  jednak Komisarz by ł pewny, że przyjadę" —  po­
myślałem z  radością. *

-  Dokąd idziem y? —  zapytałem Wołodii.
—  N ie  wiadomo.
Tradycja Idziału —  nigdy m e pytać, dokąd i  po co 

idziemy*—  ly ła  św ięcie przestrzegana,
— ■ A  gdzie dogonimy oddział?
-—  Komisarz rozkazał: zaczekajcie na podpułkownik?, 

i  ruszajcie po śladach —  prosto na na południe.
Po godzinie, załadowstvszy na dwa woz-" ładunek 

i  tizech radiotelegrafistów, przywiezionych z  Moskwy, ru­
szyliśm y na poluanie. Oddział dogoniliśmy po upłj^wie do­
by, ma granicy partyzanckiego kraju. T e j nocj ’  przygoto- 
W3T. r i i  się do sforsowania w  walce drogi żelaznej Sam y 
—  Korcsteń.

G dy ty lko wjechałem w dąbrowę na brzegu rzeki, gdzie 
pod drzewami j^-iwakowały kompanie, na sercu stało m i się 
lekko i  radośnie. Na polanie pasły się konie, pod wozam i 
odpoczywali po marszu pa^yran e i wielu kąpało się 

w  rzece .' - T e. d. n.

Uroczystości w  ztoariach. 
„ E l  M rs* w Ł»-is! acu Gńmyoh, 
w Ftład których wchodzi obso- 
rud największa w Polsce e^dc- 
trownia, bu*a elektiu echniczna 
i fab-ryfc j chemiczna, wypadh* 
imponująco.  ̂ O godz. „jo  wruy- 
scy praco'1 nicy zakltdu zebrali 
się ńa terenie elektro-, mi 1 po 
■ TOołuchaniu koncert-1 miejsco­
wej orkiestry oraz udekorowaniu 
odznakami parnia- jtowymi 36 ju­
bilatów, którz; • nr7«praoowali 

25 lat w akiadaoh „Elektro" 
w bi-uszyll io miejscowego ko­
ścioła, gdzie została łdpraiTioii** 
uraczyrte msz-i św., po wysłu 

.jh« iu 1 5re; pracownicy ,JBlek- 
łrc”  udiJi się dlngim pochodem 
do iwcdch zakładów. Po 1 owita- 
hiu zebra ayc1: jrzez przev.udT.i- 
-rsącego Rady Zakładowej, oł. 
Ziętka, Lolejno prze nawiali: 
naczelny dyr- Zakładów tow. 
Andrzejewski, pxze\ octeniczący 
WRls tow. Tkocz cnaz starccta 
pnwayń^ki tow, MareL "W prze- 
mów.eniach swych .nćway poa- 
1 reślali rnsługi polskiego ropo- 
tnika V* dziele odbudr.wy kraju. 
Nan wnyn: z kolei punktem uro- 
czystoćii było ..ręczenie dyplo­
mów i-maińa S6 wyz„.- wsmom- 
niamy»_ jubil tom. Po jtv, arciu 
fabryki 'em. odjaiwia ję'ej,
która należy do Zaldadrw, 
„Elektro”, okolioznoj oiowe prze­
mówić/ie wygłosił ayr. inż 9P*- 
‘ ■Jńśkl

Pifeebiefe uroczystości z innych 
hut podamy w  rumorze jutozej-

'w ia z p k  O s c i i i lk ^  

Wojskowych 
na D&frjrm śliski*

Pierwszymi jispdnikair„ na Doi 
riym !— isku był: zdenw.’. rilizowa 
"L żołnii' izie, k-tóizj zOTganizjwą- - 
li się w  Związani Osadników 
W r jskowycł ■ O/aoniie Zwilązak 
pcfeiada 38 dzia ły , 609 kói * bUta 
sko 30 yysięc:, człomir V

Związek v dągu rofcu |___
ista nie, : ̂ zdzielił międżj r:-ą& 
ników wojskowych 1.330 tedtl, o- 
trryf-ienyuh oc wojska, a °-b" j-te 
pi-ieL.azuje up ząż i samochody. 
Związek zorganiżc . i ł  nc_ tyn 
szereg spółdzielni woj. i°^awyeŁ 
świetle, bibUotek i  domów 
poczy aKowych, - - -----
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C zi wie O loku rolnika i gospodarki kroju
...że przesadą nie bywa nigdy 

wskazaną. Zwłaszcza pize-sada w 
dobrym. Ostatnio propaguje się 
iwe wszystkich dziadainacł? życia 
państwowego akcję oszczędnościo­
wą. Najwięcej przejęli „ię nią 
szoferzy katowiccy. Oszczędzaj a 
klaksonów, posuwając sie aż do 
skąpstwa. Przechodzimy np. przez 
skrzyżowanie ulic, tu nagle zza 
węgł_ podjeżdża nas mikridem 
si.';tdocylindrow Ike^cedes. Dwa 
skoki naprzód i  uniknęliśmy 
śmierci! Dla ludzi spokojnych to 
fraszka, ale na iierwawo wrażli­
wych podobno emocje nie wywie- 
aai dodatniego wpływu. Po kil­

ku tala ch wypadl’ acl' opano’ vuje 
icł blady strach przed przejściem 
przez jezdnię. Godzinami stoją 
ma chodnik" nim wreszcie 
zdecydują się w  najnieod- 
powiedndej Ł ym  nomen cie wy­
biegnąć na spotkanie blasza- 
iktoiu smakowi h.órego podstęp­
ne wskaźniki każą podejrzewać 
o w i iCz przeciwny kierunek jaz­
dy. Następuje rozpaczliwy krzyk, 
wściekły zgrzyt - hamulców i w y­
miana bardzo mało pochebnych 
uwag pomiędzy kierowca i p se- 
'hodniem, Po co tc wszystko ? 
Czy nie lepiej obywatela szo­

ferzy nie oszczędzać przesadnie 
ki .sonów, frnaprawiać strzałki 
kierunkowe i jeździć po mieście 
w  mniej kawalerskim, ale za- to 
przepisowym tempie?

Tylko "Tiowu bez przesady. Nie 
chramy ycałe by nasze miasto 
-oz "rznńewało jednym kakofo- 
nicTiym rykiem sygnałów!

4*
,..że za roae się płaci i to *>■ 

dobno dość wysokie ceny. Tak 
przynajmniej rrsnrący narzekają. 
'Aby jednak uprzystępnić wo.dę 
iia^Uiboższym nawiet 'nerom od 
powiędnie czynniki .ozwala g  jej 
tryskać strumrnkaimi ze ścian 
tunelu, "wchodzącego na ulicę 
Mielęckiego. Każdy może czer­
pać bazjdatrue t d~woli.

A  może to nie jest woda, użyt- 
Lowa' Może fontrnny, tryska­
jące ze ściany, nu ja  cel este 
tyczny; riaja tóyrwić ciemna i po- 
ruura atmosterę tunelu? Jeżeli 
tak. to efekt jest. Tryskające 
sferumiende jrzywodzą bowiem na 
myśl wspomnienie „diA/nycl, do­
brych czasów” , kiedy to Mojżesz 
ul*'rżeniem czarodziejskiej TÓżdż- 
Id wodę ze steaiy Wfdobył. zaś 
wesoło zemrza ca strużka ,po<2 
Kaflowa ściana wywołuje ooztro- 
sfci nastrój pissoir’u.

*
,że iw łiolu na Poczcdi - Głów­

nej. którj jest lównocześnie po- 
■szdkalnia dla interesantów są 
wywieszki; „Palenie tytoniu 
wzbronione” Parę dni temu za­
mówiłem mmiowfc telefoniczną z 
Poznaniem. Ponieważ miała to 
być rozmowa pilna , i t. zw. „pra- 
mwa” , obliczyłem że przyjdzie 
czekać ze dwie godziny. Za­
chciało mi się w  mi Izyc -asie 
oalić, a tu nie wolno... Ale patrzę 
—  inni palą i nikt *m nie zwraca 
uwagi Urzędnicy w okienkach 
też palą. Powietrze w  holu nie- 
zadymione bo koło wrbty drzwi 
doskonale spełniają rolę waity- 
laiora. Wszystko więc iw najlep 
r-tyrn porządku. Ale po co w. ta­
kim razie w w ieszk i. Chyba po 
to, by czekający in tcresanci mc di 
sobie urozmaicać nudę -wyczeki­
wania odczytywani; i  ich w spo- 
sóo normalny, wspak, w  dnusa 
literę itp. (wal)

Niedawno odbyta się w Kato­
wicach konferencja t  oprawie 
s ikJsi Jemniacr* _j oraz Zwal* 
icanic najbardziej rczpowszbuh 
rnonych chorób zwierząt domo­
wych.

W  konferencji wzięli udział 
przedstawiciele Wojewódzkiej 
Rady Narodowej, Żarz. Państw. 
Nier. Ziem., Urzędu' Wojewódz­
kiego, Państw. Adm. Ogólnej, 
Kuratorium Szkolnego, Dyr. Ko 
lei Państw. Wojewódzkiego Ko­
mitetu PPR, Wojew. Komitetu 
PPS, Harcerstwa Poiskiego, Wo 
jew. Centrali Handlowej, Stron. 
Demokrat., Związku Samopo­
mocy Chłopskiej i prasy.

Konferencje zagaił prezes Zw. 
Samopomocy Chłopskiej Iow. 
Kowalczyk, po czym nastąpił re 
ferat nadzwyczajnego komisa­
rza do akcji zwalczania chorób 
zwierząt domowych na terenie 
województwa śląsko- dąbrow­
skiego ob. dr Smolińskiego. Dr

Smoliński, stwierdzając niezwy­
kle wielką doniosłość zwalcza 
nia chorób zwierząt jako zagad­
nienia ogólnn-państwowego, w 
referacie swoim wymienił i 
'ienarakteryżc-wał najważniejsze 
choroby zwierząt domowych, 
które wystąpiły po wojnie-

Wystąpiła silnie w  Poloce 
ciryszczyju, ale przeszła już bez 
większych strat. Jftwi&czb u ko­
ni, który jest tym groźniejszą 
chorobą, że jest zaraźliwą rów­
nie? dlą ludzi, także został już 
w' znacznej mierze opanowany. 
Choroba stadnicza koni, _jo 5u- 
zostalość wojenna,- znajduje się 
w stadium likwidacji.

Z chorób świń występują, po 
mó- świń i róży ca.

Wobec zwiększenia produkcji 
surowicy przeciwróżycowej za­
pobieganie tej ostatniej choro­
bie wejdzie w r. b. na pomyślne 
tory. Przeciw pomorowi kur wy 
twórnie krajowe przystąpiły już

Z sali sadowej
iiiiiiiHii iiiiii.il iii .mu■‘■iimnri umnimi

Kar y w lezienia
za przy należą ość do SA

Sąd Okręgowy w  Katowicach 
pod przewodnictwem sędziego 
dr AtlaJŁ- rozpe.-nawał szereg 
spraw, w  których oskarżeni byli 
członkami hitlerowskiej organi­
zacji SA lub .podejrzani o przy- 
należnoćć do niej, Przy i tzpatry- 
waniu spraw sąd brał pod uwa­
gę zeznania oskarżonego i  świad­
ków na podstawie których roz­
strzygano pobudki lub przymus^ 
wstąpienia do SA, wyrobienit 
obywatelskie oskarżone?o i jego 
zaehow^uie w  stosunku dp P ° - 
laków.

Osk. FRANCISZEK MUS’ OŁ,
zam. w  Szopienicach za przyna­
leżność do SA nastał skazany 
na 1 rok i  6 miesięcy więzienia, 
utratę praw obywatelskich i*a 
lat 3 oraz konfiskatę mienia.

jsk. CZTJDAJ ALOJZY zam.' 
w  Orzfcgoyńe. sa odstępstwo od 
uf rodowości poiAue j otrzymał 
karę 3 miesięcy więzienia z a 
liczeniem tymczasowego aresztu.

Przewodniczący. Sądu 
wego w Katowicach dr Sz-^biak 
rozpatry wał sprawę FRANCISZ­
K A  S IELKOWSKIEGC, podt- 
dejąceteo I I  grupę listy narodo- 
wóściowej ni/jmieokiiij, zam. w  
Rudzie Sl. Oskarżony przyznał 
się, że do SA nsleżan. jednak, 
do Wiiliąpiendr zmusił go jegó 
przełożony na kopk*nd. Sąd wy­
dał wyrok skazujący Kiełków 
skiego na 1 rok i 6 miesięcy wię 
ziemia z zaliczeniem tymczaso- 
wego-ńresztu.

ł ^ m w w t m m r n

Zbiórka uliczna 
na odbudowe szkól

. Wojewódzki Komitet Sl.-uąb. 
Funduszu Odbudowy Szkół ko­
munikuje, że w  dniu 15 maja br. 
odbędzie sie na Jesenie Całego 
wojewódzka ’ śląsko - dąbrowskie­
go zbiórka uliczur, «a  odbudowę

ZW IED ZAJM Y

» Wy  stawą «

o d  9  d o  15 m a j a :
Instytut Śląski, eto wice, ul.War-ska wska 37
W y s t a w a  otwarta od godziny 10-te; do 18-tej

i do produkcja surowicy zapobie­
gawczej.- 

I Wścieklizna nsóv zdarza się 
już irdzo rzadko, Co do nosa­
cizny u koni brak na razie szcze 
gotowych danych, ponieważ cho 
roba ta nie występuje na’ ogół 
na zachodzie. W  celu zapobiezo- 
nia przeniesienia chorób z za­
granicy, oraz rozszerzania się w 
kraju, wprowadzono obowiązes. 
badania zwierząt w transpor­
tach kolejowych i samochodo­
wych tak w obrocie zewnętrz­
nym jak i wewnętrznym. Nastę- . 
Dnie ob insp. Pił! Ryszard, kie­
rownik Stacji Ochrony' Roślin 
wygłosił l-eferat o ziiebezpieczeń 
stwie stonki ziemniaczanej. W  
referacie swoim senarakteryzo- 
wal krótko morfologię i biologię 
stonki.

Stonka ziemniaczana jest bar 
dzo groźnym szkodnikiem któ­
ry wobec masowego rozmnaża­
nia się i wielkiej żarłoczności w 
krótkim czasie niszczy doszczę­
tnie opanowane plantacje. Sżko 
dnik ten zagraża nam z zacho­
du z Niemiec i i  połudn. zach. 
z Czech. W  Polsr< wykryto sil­
ne ognisko w woj. kieleckim. 
Ażeby nie dopuścid do pojawie­
nia Się stonki u nas w  r. fc zo­
stała zaplanowane szeroka ak- 
uja zapobiegawcza Akcja ta w  
pierwszym rzędzie bidzie polega 
la na kilkakrotnych prreszCiua  
nisch plantacji ziemniaczanych 
przez całę okres wegetacj ziem 
■haków, rteby w wypadku poja 
wlenia się stonki nćhwy- 
M6 natychmiast miejsce Jej wy­
stępowania. O sposobach akcji 
jnż podawaliśmy,

W  akcji tej musi współdzia- 
łaS całe społeczeństwo, dzieci 
szkolne, organizacje młodzieżo­
we, harcerstwo. M ilicja Ob.., ko-

I lej,, wojsko, prasa itp.
1 Ministerstwo Rolnictwa i Re- 
f  form Rolnych poleciło zorgani­

zować wojew komitety powia­
towe, gminne i gromadzkie, Obo 

. wiązki komitetu wojew. poiegs- 
ją na zainteresowaniu się tą ak 
cją i współdziałaniu z nią w 
swoim zakresie, następnie bada 
nie prac drużyn i sekcji.przeciw 
stonkowych na wyjazdach W te­
renie do komitetów powiato­
wych,'oraz staranie się o środ­
ki materialne, transportowe s4:; 
chemikalia.

Na zakończenie Konferencji 
stwoizono komitet ao poszuki­
wania i zwalczania stonki.

(S)

m trm m m m y  mv
lu wszyśtJtlcii sekretarzy 

ctzleihicowyeh i sekretarzy 
kół PPR miasta Katov/ic
Dnia 14 hm. o gada..' IG-ej od- 

jędaie s ę w Domu Kultury j O-' 
śv aty ORAZ przy ul Francu­
skiej, odprawa sekretarzy kć? 
partyjnych PPW„ orgaiizacji mia 
sta Katowic.

Kcmitet Miejski PPK
Wyda. Organizacyjny

Sytujcia w piłkamwie-polskim
IIH1ill!IIUIimili!!lM>!!HIIIII!limJII|łlflliltlil!!r<l!!IS!imil!li1!til

kKH ŁKS i Wsła prowadzi
KATOWICE Tabela rozgrywek 

po piątej nieaz.el; walk o wejście 
do- eketraslaay przedstawia sie na­
stępująco

GRUPA II

1) Wisła Krakó-ys i  8 12:3
2) Polonia Warszawa 4 8 21:7
31 RKŚ Szommerki 5 8 i4:7
4; KKS Poznań . 5 6 34:7
5) Polonia śytorr. 5 6 19:7
6) Skra Częstochowa 5 2 5:19
7) Ognisko Sied.ce 4. 2 8:28
8) Polonia Swianica 4 i 3:12
9) Motor Bialysto’ 4 0 8:32

GRUPA U
1) ARS cihorzow. 5- 9 16:6
2) Cracovia Kraków 5 6 17:10
3) Kdnainia By mer 4 6 1.1:6
4) RKU Sosnowiec. 5 6 *2:8
5- Radomiak 5 5 10:8
6j Geaania 5 1 12:11
7' Pomorzanin 4 4 12:11.
8) Orzei Gorlice 5 4 11:13
9) ZZK ŁódZ 5 4 5:15

10) KS Grochów, 5 0 5:23

GRUPA III
1) ŁKS Łódź
2) Warca Poznań
3) Garbarnia Kraków
4) .Lublin ianka
5) Tęcz., Kielce
0) Czuwaj Przemyśl
7) WMKS Katowice
8) KKS OLSZTYN 4
9). Sżczpcir

T E A l  R .
PAŃSTWOWY TEATR SltĄsKl 

im ST WYSPIAŃSKIEGO 
Wi KATOWICACH

Dziś, we wtorek, 13 maja br. na 
łt-łej Scenie Teatru Śląskiego o 
gociz. 20-iej pełni, humoru komedia 
A. Cwojdzińskiego „Temperamen­
ty” w reżyserii Władysława Krze­
mińskiego. Dekoracje Stanisława 
Tenerowicza.

w  h u c ie  łB a ild o n i
W dniu 11 bm. znłoga huty 

„BpiWm” obc-hod^ka uiwjczyście 
święto s-weg.. pLtronc „Plariai.a”. 
Dore ujiym zwyczajem w  diiiiu
-tym- został, wyi-óżniern ża długo- 
lętnią pracę hutnicy -  jojbdaici 1 
naga.odzfcr*i brąbowym 1 kazy/.em 
za«ług* najlepsi pi-acó-w-nlcy. Już 
od wczesnych godzin racnych na 
teren'ft huty panował ożywiony 
ntćh. Właściwe uroczystości Td- 
były się w  soli Domu Kultury hu 
ty „Daild-m” . Dyr .-fetw huty Kray 
kalski wygłosił przemówienie io 
licarie zgromadzone'' i odświętnie 
'przybranej załogi i do jubilatów. 
M. in. oświadczył, że może być 
dumny * załogi huty która swą 
imtjisywrą “ racą utrzymuje wy­
dajność i produkcję iionad ustalo­
ną .lormę, a przy typ. i jakość 
produkowanej stali utrzymuj* na 
wysc".im [iuziomie.

Dzięki temu zupełnie słu- 
aznic zasługuje na oświad- 
czefie: „Hutnik polski jednym z 
najlepszych w  cetyni Swiecie”-

J-ubilatom dyrektor złożył ser- 
deeme życzenie dalszej owocnej 
pracl. TN astępn e udekoiw^ał Krzy 
żem Zasługi wyiróżniionyoh najlep 
szych hutników a mianowicie 
ob, ob Chrostka i Czabanskiego i 
z młotowni, JurecKiegr z wali- 

’ oowni oraz t-izak: i Smoliku* ■ 
skiegt ze stalowni. Dyiplbn 50-let 
ni-ęj pracy v* hutnictwie otrzymał 
najotarszy pracom/mik 67-leiii’- ob. 
-VygrabRa Józe-” Dyplomy 25-le- 
cia pracy otrzymało 8f pracowni­
ków, ponadto w«--’óżniionych dal­
szych 4-eh pracowników i 11 pra­
cownic tek 

Po tej podniosłej części uroczy­
stości wyełosfli ofcoliczniościowe 
praemówicuia przedrtaiwicic-1 
rauy i^d-jdowe.l, ol> Fiqk. -Z bo- 
led przemawiał z l-ozrzf-wnienie-n 
sędziwy jubilat ob. Wygrabka. 
Przedstawił oi wężkć prace hut­
nika w  codziennym upale wiel­
kich pieców i Tozżaa. jonej stali.

w Zsbrzn'
Wyniki techniczne-zawodów przed 

stawiają się następująco:
100 rutr. styl dow.: 1) Ramola (lJo- 

loniąj 1,05,1 min. 2) Eurfąla (Piast) 
1,06,9 min 

100 mtr. styl na wznak pań: 1) Nie 
dzielska (Piast) 1,40,3 2). Niestrój
(Siemian ) 1,49,5 mm.

ZOO mtr. styl klasyczny. 1) Krause 
(Fi ist) 3,03,2 min. 2) Szołtysek .(Po­
goń) 3,21,4. 3) Dutkowiak (Pogoń)
3,40.0, f? -/* . Er

100 mtr, stylem klasycznym pań:
1) Niestrojówm (Sieni.) 1,40,6 min.
2) Seitijjpwna (Pogoń) 143,2 min,

1U0 mtr; stylem dow. pan: 1) Pa­
wlik (Polonia) 1,28,7 min. 2) \chte- 
l?k (Piast) 1,36,9. 3) Frandzichówna 
(Siem.) 1,39,5 min.

200 mtr. styl. klas. pań: 1) Hulo- 
kńwna (Piast) 3,34,4 min. 2) Doma- 
szewska (Pogoń) 4,04,5.

100 mtr. s/yi. na wznak: 1) Langer 
(Fiastj 1.21,4 min- 2) Choma (Zjedno 
czeni; 1,26,8 min, 3) Franczak (Polo­
nia) 1,31,1 rrir.. .;

Sztafeta 3 x 10Ł mtr.. styl zmienny:
1) Piast 3,57,3 miń. 2) Zjednoczeni 
4,14,8 min.

5 io. 5C styi. dow.: 1) Pogoń 2,43,5 
min. 2) Zjedr.oczen* 2,47,8 miń. 2)

nor

FARRYK/i SILNIEJSZA 
OD OJCiŁFflNY

Tłoczyński nie wróci? v' ..a 
powody. Fabryczka. Porrl 
eutui jastycanego Dełkotń _ 
ja :iół. Pomimo w^krzyksiik^ 
„Przeglądzie Sportowym” . «

I  epiei być w.oemistrzeiń 
i glii niż mistrzem Polski „p
‘ mieć fabryczkę nnciągów > .oj 
ciągać angielskie rakiety 
laciągać reprezentacyjna k°s* v  

ke z Orłem 3iułym. Updrc'e 
suwa aję znów porównani6 

Rademacher wrócił do - 
w mundurze polskiego żołnifSj 
wrócił i przystąpił do ciez“ 
pracy hutniczej. v

Dyrektor Ttoczyńskl mia- 
rezerwowane miejsce w sam 
cie, miał przygotowań" h 
i przyjaciół - organizatorów- 

Radeniachera nie w 
aby reprezentował Polskę, 
czynski nie -hce -Poiskj reipri 
towrć, . .r

Może teraz pr„ynajmni«3-. 
szawska prasa iwykaże _■ ,r 
swego pupilka wiecej powśc a-- 
wości i mniei lim cznych â Cretfi 
tćw. T-jczyńsk; jes* iezer*®*' 
tenisa poiskiego.

W Mikulczyca chRKŚ Mikulc^J 
pokonał -kombinov/ai ą drut? 
KSM Piast z Gliwic. Zainteres 
ńit zawodami b. duże. Przed 
dami odbył' się bieg na przełaj 
czyzn na trasie 3 km. Pierwsze ń* „  
sce zdobył Huuala Gottfryd W gj 
sie 7 min., 2) Golus Jerz* •
Prudio Piotr 7,45, 4) Janik Karo
5) Porwał 8,39,

fło^

RKS SZOMFTERn.1 — RKS CON­
CORDIA (ZABRZE) 5:4 (2:2)

Na stadionie miejskirr odbył się 
bardzo inte*esującj mecz pomię­
dzy pretendentem do ehstiaklasy 
państwowej RKS Szombierki a le­
aderem tabeli klasy B RKS Con 
cordip z Zabrza. Zawody stały na b. 
wysokim pozfómie i dopiero w os- 

1 tatnich mir.utacb z trudem RKS 
Szombierki wywalczyły dla siebie 
zwycięstwo. Zawodom przyglądało 
się okoif w!dzów — zawody
pt' wadził słabo sędzia ob, Przegę- 
za. z Zabrza. Zawody główne poprze 
dzone były meczom rezerwa 

RKS Concordia (rezerwa) Zabrze 
- RKS Szombierki (rezerwa) 3:1' (2:1)

RADIO
na wtorek, dni" 13 maja 194* r®

6,0" jygr.ai 6,0f Dziennik. 
Gimnastyka, o,30. Muzyka. 7,05 
ka. 7,15 Wiadomości dziennika. *’ j. 
Muzy na. E,30 Informacje ogólnopił 
sltie. 8,40 Skrzynka PCK. 8,50 Ad® 
cja szkolna 9,35 Koncert życZ_,fl 
10 00 — 14,00 przerwa 14,00 AudS 
infi'rm*icyjne. 14,30 Muzyka. 13.6® ,g. 
gadankr słowno muzyczna dla , 
e' 15,20 Audycja słowne muzy6̂ ' 
bolesława Busialriewieza — tr . 
sja z Łodzi. 15,40 Pieśni Mik -J' 
Rimski — Korjsakowa. 16,00 Dif® 
nik. 16,12 Pogadanka sportowa. lfc' ' , 
Muzyka popularna. ''O.SS Au’, 
dla młodzieży. 17,10 Pogadanka » J  
spodarcza.. 17,20 Audycja kamera^ 
17,45 Poradnik językowy. 18,Ct 
dycja w wykonaniu, zespo u 
mentś'ln«=go 18,30 „Nauka przy ® 1 
niku” . 18,55 „Prued wizytą Plsa5jii 
czechosłowackich w Polsce”. 
Koncert r6klamcv-y. 19,35 K c>*
życzeń. 20,00 Dziennik. 20,20 Ak ^ 
alia. 2C.3G Koncert symtonicznj -1, . 
Z życia kulturalnego 21,30 ' 
drans piosenek” 21,45 „Radiowy *? 
wersy*at ‘Ludowy” . 22.0C Kw -  
prozy. 22,*5 Audycja rozrywko^ 
23,00 Ostatnie wiaaomości dzienni^, 
23,25 Muzyka taneczna. 24,00 Za* 
czeUe programu.

Uw
A

A

R O L I N I I I C Y -  

P R ' ^  E M Y S t O W C T

znana w całe] Polsce firma WILHEuM 
PENCZJIK — WAPIENNIKI I KAMIE­
NIOŁOMY W DZIECKDWICACH oow. 
PSZCZYNA poczta BRZEZINKA rok 
zal 1868 polec** znowu swoje wysoko­
procentowe wapna cenach bezkon­
kurencyjnych. 2175B

i  RPHOWNIE GORNOSLASF i£ 
pi. Garlickiego 2.

ogłaszała

— GLIWICE.

pneforg nieograniczony
na: I) roboty remontów * 1 * yi-jnezeniowa w bu-

dymkach a - .istracyjryjjn I ruchowymi 
w elektrowni Mi :chowi-L. . . . . .

Si c /zyszozenie tórnego stawu onstoJ-iiKowi 
.* na terenie elektrowni Szombierki.

Jferty w  zalakowanych kopertach z napisem: 
„uferta na robotj icmontow-i i wykończenirwe w 
budyńkach «idmii*Ltr acy j n y cl i  mchowych EL 
Miechowice”  wz£*“dnie „Oferta na _ 
ńmegi-. stawu odstojnikowego w El. SzombierKi 

— nal ’ży składać w -ekretai.acle A dnia l  . maja 
6'r. -.Jk. 10-tej. Otwarrie ofert iastapi tegoż dnia 
a godz 10.30 w sali posiedzeń Dyrekcji. _

Ślepe kosztorysy oraz wszelkie informacje 
otrzymać można, wraz z wglądem a. ysunków 
tvczs c rch robót kosztorysowych w W—iziale Bu- 
dowl aym Elgór W Giiw*.E ul. Sienkiewicza 5.

Zastrzega sie dowolny wybór oferenta, unie­
ważnienie częściowe lub w  całości letargu roz- 
didelenie sobót mlęćz:r dwu lub wlecel oferentów 
bez podania przyczyn lub prawa roszczeń odszl.1 
d^ań  zestroni o eren u Oferty idrmconezosta- 
na b^odpow iedzf (PAP) 1669kr

ZJFDNOCZENIE FABRYK CEMENTU R. P.
Sosnowiec, ul. J-eo M jf 22

ogłasza

przetaru A ieogran ao iiy
na opracowanie

projektów (mąchanlezneeo 1 budowlanego) 
rozbudowy fabryk cementu, a mianowicie 
fabryki „Firley”  w Górci k. Trzebini oraz 
fabryki „Wiek** w Gsrodzleflcu 1 Zawlerela.

Bliższe iniormacje oraz wzory ofert otrzymać 
można w Dyrekcji Technicznej Zjednoczenia Fa­
bryk Cementu R- P. Sosnowiec, ul. 3-go Maja 22.

Oferty, osobno na projekt rozbudowy cemen-. 
towni ,Firley" w Górce i osobno cementowni 
Wiek" w Csrodzień* i w ząi 'eczeljWE ;—h 5 za­

lakowanych kopertach z napisern „Oferta na pro- 
j.śęt rozbudowy "ementowni . ley” r Górae 
(wzgl. „Wiek \r Jgrodzieńcu' składać należy w 
Sekretariacie Dyrekcji Technicznej w  Sosnowcu, 
ul. s-fec Maja 22. do unia l  czerwca 1P47 r.

ryrekcja zastrzega sobie prawo dowtlnegi. wy­
boru oferenta jak również un*eważnienie juetar 
gu bez podania poi/od ów. CAP) 1672 kr

pŁ Istwowa Wy ;wurnia Urządzę.. Bi) iokomu- 
npeacyjnych w Bielrwia zatrudni od raras 1 ruty­
nowanego. z wie*oJ"tni? praktyka efet-nia 
patrzenia, posiadającego zn. lotność z dziedzmr ra­
die echnikl wagledrie A .strotechnik*.

I utynowanego buchaltera a wieloletnią prak- 
tyką, 1R63 kr

1. pracc-.vn!k(. do Uziain Kosztów .flasiucb. zna 
jaess o zarówno prace i zakresn r.zialn Prrcv 
f Piscy

Zgłoszenia przyjmule \/yuział Personalny.
NT W  V  *

SZKOŁA 
SAMOCHÓD WA 

Bytom, ni. Powstań- 
eów Warszawskich 46 
Ogłasz-, wpisy - _a. no- 
w*r kurs, 1675 kr

Petrzebn , latychinUst 2 
pomoce buchaltera. Wy­
magań*. świadectw szka 
ły ha 'dlowej, „Społer1 
. ?/n Parowy” , Ni.>. io- 
dlih k. Opolr. 222ug
Wytwórnia konfekcji w 
Sosrż wcu, przy ul. Mo- 
drzejowsk*;- 5 (w podwó 
' zu) jos “kun panienek
dc szycia. 2150g

ZARZĄD MIEJSKI MIASTA rATOWIE

ogłasza PRZETARG nu sprzeuaZ
samochodu osobawego markę „Ford Taunus” 
4 cylindrowy, utrzymany w dobryiu ctanta.

Bliższych informacji udzieli :ł_ Oczyszcza­
nia Miasta w Katowicach ul. Dąbrowskie: ’o.

Oferty składać należy do dnia 31 mej a or. 
godz. 12-tei w zamknię*/ch kopertach, w  Zarzą­
dzie MiajsKim, Odd/i-t G-ianodarczy ’--'z* ul.
Młyńskioi nr. 4 I. P. pokój nr. IIS.
(PAP) 1667 kr TrezyderA M.*aaw

(St. Klimczak) Wicenrc^/dent

Potrzebni natyebr te-1:
korespondent na terer 

Oli as a i okolicy, 2) re­
porterka - praktykantka, 
zamieszRała w S" nowcu, 
Będzinie lub Dąbrów e 
Zgłcs-.ęnii przyjmu' c ki 
równik odd i R°dak i 
„Trybuny Robotniczej” 
Sosnowiec. Varss wska 1 
w godzinach od 9—18.

Uczciwa dziewczyn*, z gu 
towaniem- potrzebna, od 
zarsż. KaWwice, ^'eb - 
scyto ,vl_ °p). 2142g

L c .lOcnik ogrodniczy po 
trze *ny, ou zaraz, Szwest 
ka G. Gosp. Ogrodnicze, 
Siemianowice . Śl„ ul. 
Cmentarna. 2241 g

KUPNO] SPRZEDA2l

Oku.ury, lupy. termo 
metry, lnstr’ment.“ 
miernicze -iparaty 
mnteriały fotograflcs- 
ne -O  P T 1 K A -  

BYTOM 
ul. Dworcowa 7 
te, 'tón 61-66,

1674kr

Huta „Miiowir-e” w Sos­
nowcu zakupi 10 .zt. ka 
mieni sztucznych lub r i  
; uralnych do szlifowania 
1800 -- 2000 mm., ?rub. 
20 — 250, otwór 110 mi* 
Oferty i ileży nad fi 
ped adresem 'lute. „Milo 
wice” , Sosnowiec, ul 
Francuska 12. - i 671 kr

Sprzedcm rower ’ damski 
iwy, wagę uchylną. 

Zgłoszenia Tr/bunc Robi 
tnicza, Katów1 "e, pod 
„pilne” . 3241

Inżyniei lub
mechanik.* dc działu “ gól 
no-techuicznego potiad i 
jące"o praktykę yarszto- 
t“ ’yą mo .ta„ową, przyj 
mie Zjednoczeń Biur 
Pro] aktowe - Montażo* 
v5-ych dla Górnictwa Ka­
towice, ul. Zamkowa 3. 
Warunl,. jals w'Pr:. :my- 
śle Węgłowym. PAPlOOSkr

Woski, odpadki od świec 
zamienia na świece, ku­
puje, olejki — tłuszcze 
kup* je  Krc.09zyńska Fa- 

techniką bryka wyrobów Wosk.
S—toszyn Sienkiew'cza 
2a. . 1228kr

upin każdą Uoifi olej­
ków p»rfumi_ry;nych, spo 
Żj uzych. --/sze kie cle- 
t  iikal.a Vt arszawa, ul. 
Koszykową 19/10. .

14ułkr

Przyjmiemy od zaraz szc 
fe*-a -mechanika z iłuż- 
sz.- prakcyba, siłę pierw­
szorzędną. Zgłoszenie ż 
załączeniem życiorysu 1 
powołaniem si< na re­
ferencję. i,adeńaf pod 
adresem Centrali Mate­
riałów Budowlanych. Ka­
towice, ul. Francuska 53.

(PAP) 5371-.

Inżyniera lub tec? .iika 
— mech&*i)ks warsztat u 
ca do działu gospodarki 
materiałowej. Inżyni *a 
lub tecnn.ika - , nechanjka, 
warsztatowe? do dz!ału 
akordów, kesztó./ włas­
nych i :ont) Ii kalkula­
cji mertou/ej zalcłauów, 
przyj: nie Zjednoa nie 
tsiu* Prcjektouo - Mcn- 
tnżovych dla Gćrr.ictwa, 
Koto wice, ul. Zamkowa

Maszyni do szycia także 
".ekcmpletną odstawę) 
kupię. Kukulski, Kato­
wice, 3 Maja 20. 1365kr

S p r z e d a ż

Sprzedam samocnód cię 
żarowy 3 tony prawie jo 
wy. Informacje -teł. Kat- 
towice 352-55. 318 I

„ur
Sosnowiec, Wspólna 

9 a, tel. 92223, 
poleca swoje wyroby

stokrsko-tokarskie
jąk: szpule dla prze­
mysłu włókienniczego, 
dyewni ..szelkiego ro 
dzaju do szczotek, 
oraz półfabrykaty la 
przemysłu. /ev nia- 

jczk1 Ua kładzie.
21t 3 4

Samochód osobowy, oi
cftodzie, stan dobry,
sprzedamy. Bytorr. * .le-
fo 98-74 1665kr

SPRZEDAM

sam o^ jdu saJw iiy
„Hancniag” f.3 1. 194') 
stkn bardzo dobry 
„Montana”, Bytom, 

Plac Stalina 8. 
tel. 3830.

1673 kr

Sypiall.a do sprzedania, 
Brzęczków*«e, Oświęcim­
ska 96. k. Myśli wie 2239g

Sprzedam przedwojenne 
maszyny rzeżnickie i u- 
rządzenie z lodówką, 
formacje Katowice. Woj- 
ciechowski-go 275.* '31

rP ó l i c a s k a

Muc. ciapki, trutki dostaLakiery. „Nlt.ro”, rraUr- 
3 Warunki jak w Prze-lsitie artykuły, dostarcza- czaroj Firma „Jeuność” , 
niy«  ̂ Wi 'lowym. my „Jedność”, Kato wice, |Kat.o wice, 27 Stycznia 20.

(PAP) 1670 krl27 Fłyc*nia 20, 323 It

Największa 
i najstarsza lwowska 

firma
F O T O  — U J A K  

B Y T O M 
ulica Dworcowa 20

Kupuje yszelkit >rzy 
rządy fotograficzne 
optyczne rai mate­

riały.
Płaci najwyższe ceny.

1083kr

i Un!e‘.yaźni«ni0

Unieważniam saradzicną 
legitymacje nauczyciel­
ską, Ni. .793 wydają 
przez Inspektorat Szkol­
ny w Pszczynie. Goc *7ik 
toria, Wyry. 304 I

Niklowanie chromowa­
nie, Bytem Moniuszki 7.

1578kr

Ui-icważnitm skradzioną 
zuiżke kolej ową, Nr. 
,125471 oraz deklarację 
,vr*rności, Góralczyk Ger 
truda, Panewnik. 2240g

Materiały tnliinallniiK 
fiimv, lls_«- ranlefy 
materiał foto te bu izny
aparaty i przyhorj fbto- 
praflcz., e przedaje oraz 
Tu.“.uje b/h • „Ii.dustria" 
Bytom, Mom „s?kl 4. I; c 
Tel. 2? 74.

Unieważniam zgubiony 
portfel z dowodami, pro- 
- ę o zwroi za wy agro- 
dzcn*em Ochc.sdu: sko, 
3ędz*n, Jltrzei i. 2222g

Uniet'ażniam skradzioną 
kartę rejes1-acyjną woj- 
skową.Herod ^“on . taw, 
Olkusz 2222 g

Lokal sklepowy, tylko *  
“e-itrum B jłtómia, poszu­
kiwany „Industria” By­
tom. .Moniuszki 4. 16C5kr

. ... ■ - - "--rTlKc

Z a  a  l a r y

Unieważniam aguLioną 
kartę rejestracyjnE, RKT 
Sanok. jagaisząW Maksy 
milian Olchowce Si nok 

2207 g

kłamiecie 4-poko1owe pię 
kne mieszkanie willowe 
z werandą I ogrc^ein w 
Opolu na podobne w Ka,
‘ iwicjcii. ^Ie omeść Se 
.retaria* Radakcjf Try­

buny tiOuotiiiczej Katowi 
ce telef. 801-04

a  uff a
Korespondent yjur kursy 
kslęg-, ości nfc-m .cle 
Lublin, skr. poczt ,'0b

*255kr

Mały Jureczek z Chi.rzo 
rzowc tęskni z, iatuii i..i 
..Ollein”, orosi przyje 
cnać. 3171

Zinliiiski Jan- zamieszka­
ły Niwiska po'” iat F.ol- 
n istiowa unieważnia zg„ 
biona kartę rejestracyjną 
wydaną przez RKU Nis­
ko, kart- rozpoznawczą i 
kartę reklamacyjra.

1679 kr

Wladyalat, Skitał unlewa 
żnia gujions kartę reje 
stracyjną wy- awiona 
prznz RKU Jarosław.

1676 lir

ilniewRćniara skradzione 
dw*. zaświadczenia oby­
watelstwu polskiego na 
nacwiskz Maria t Gertru 
da Sizale I*Tr. 394'73, Nr. 
39724, R.lśniatiW rów.
Strzelce. 1659kr

Uniew 'mam eguDiony 
do wól osobiste Jrar .egi 
tym-cję PPR, ns nazwis 
Ito Rciczyk Leokadii Dę 
bień: ' j.  2212 g

Unieważniam zgubiP1
tymczasowe zaSwiaćj^r 
nie obywatelstwa P0;,,^ 
go Nr. 41627 na nazw 
’ ,ok il Jan uraz z3?'(-odl­
eżenie tożsamości ,n 1 
Kolcoł TeoLl Nr.
5150. Strzelce

. ,,
unieważniam zgUD rtj* 
dowód osobisty m ,,(< 
zwisko Przelios? g
azelc. Żory.
Unieważniam
>bv watelstwc 
Mura Te esa iabr/1 
penr 1/2.
Upieważniaip skradz'0jjj
obywatelstwo polski6; ,.B 
leppa Helena. ZaS«lf 
Wolności 137
Unieważniam skrait*'^ 
obywatelstwo i dokuhjj u 
ty osobiste ns naz^Sfi 
Lipiński Gertruda 
ce, Ligocka 59.
Unieważniam skradi 
legitymację zwUzlc- ” , 
ameldowanic 1 

żywnościowe Krzy'vj l ;w 
.polonia. Gliwice. j ‘ 

iowska 13.
Unieważniam skradz* ««  
deklaracją wierności '.v 
dwiga Jureczko. Kou-J

Uhicwrżniani zgu6-1 te 
kartą ewakuacyjna 
Lwowa. N'_. 17774. ,c3:
d/bur Józefa. f
Zorek 15 24^

Unieważniam
zgubione osobiste “ JjJtf-
men ty. 
“ ror.. 
Łubie 
Zwrot 
niem

Buczny 
Kopieniem 
pOW. Gl- 14 "

*a

1
A

Unieważniam
legitymację 
zaświadczenie rejestr**" r 
n? RKU Gorlice ,uJL 
dokumenty st"ded 
Ti'rvczvn Z f  - 
wice.

mim
ffiriŁ EomlM SKoj. P P » .  EatCtfclcA Bed. Komitet Redaku/jny. Hriafccja 5 -  icwifN. ‘ewit* fl. Trt. łŁ  ^


